odrzucili protest Francji w sprawie Zagłębia Ruhry 


Niech żyje Zwiazek Radziecki Przyjaciel Pos 


daj 10 SPR 
Ra rys 


JE 


Rząd OQueuille'a zdradził bezpieczeństwo Francji — 
dla przypodobania się imperialistom anglosaskim 


WASZYNGTON (PAP). — Sekretarz stanu 
Marshall oświadczył na konferencji praso- 
wej, że Stany Zjednoczone nie zamierzają li- 
czyć się z protestami Francji. Waszyngton i 


Londyn — powiedział Marshall — będą kon- | 


tynuowały swą dotychczasową politykę w 
Niemczech zachodnich, niezależnie od stano- 
wiska Francji. Zaznaczył on, że rząd amery- 
kański aprobuje bez zastrzeżeń decyzję 
Clay'a i Robertsona w sprawie przekazania 
przemysłu Zagłębia Ruhry w ręce niemiec- 
kie. Broniąc decyzji anglosaskich władz o- 
kupacyjnych, Marshall podkreślił, że obecnie 
jest najwyższy czas uregulowania spraw go- 
spodarczych Ruhry przez oddanie przemysłu 
Ruhry w „odpowiedzialne rece“. 

Marshall bez ogródek ujawnił, że Stany 
Zjednoczone uprawnione są do odegrania de 
cydującej roli w Niemczech zachodnich, gdyż 
„wkłąd amerykański w życie gospodarcze 
nie tylko strefy amerykańskiej, lecz również 
strefy brytyjskiej i francuskiej — jest naj- 
większy”. Korzystając z tych uprawnień, 
rząd amerykański opracuje zasady finanso- 
wania akcji odbudowy przemysłu Niemiec. 
Zasady te będą się odnosiły do przemysłu 
wszystkich trzech stref okupacyjnych. 

PARYŻ (PAP.). Oświadczenie sekretarza 
stanu USA Marshalla na środowej konferen- 
cji prasowej w Waszyngtonie uważane jest w 
kołach politycznych Paryża za odrzucenić 


protestu Francji w sprawie Zagłębia Ruhry. 
ye 


Bestialstwa policji Mocha 


PARYŻ PAP. W Dunkierco trwa w dal- 
szym ciągu strajk robotników portowych 
w Marsylii strajkują marynarze a w Rouen 
załogi 29 okretów. 

Komunikat Biura Federacji Związku Zawo 
dowego Górników podkreśla, że represje rzą 
du wobec strajkujących górników stanowią 
pogwałcenie konstytucji. Komunikat wzywa 
wszystkich demokratów i republikanów, by 
„domagali się wycofania sił represyjnych z te 
renów kopalń oraz, by zażądali wszczęcia roz 
mów między przedstawiciełami rządu a Ee- 
deracją w sprawie przedstawionych przez nią 
posiulatów“. 

Biuro CGT wezwało zrzeszonych w związ- 
kach zawodowych robotników, do dobrowol- 
nego zrzeczenia się jednogodzinnego zarobku 
na rzecz strajkujących górników. 

Delegacja przedstawicieli robotników, pra- 
cowników wolnych zawodów, intelektuali- 
stów oraz artystów okręgu paryskiego, która 
udała się do zagłębia Pas de Calais w celu 
zbadania warunków, w jakich odbywa się ax 
cja strajkowa, oświadczyła m. in. po powro- 
cie do Paryża, że „swobody obywatelskie zo- 
stały tam zniesione“. 

W Avien żonom górników zabroniono uka- 
zywania się w oknach oraz zatrzymywania się 
na ulicy. Na skrzyżowaniach ulic krążą nie- 
ustannie patrole policyjne. 

Qsiedla górników są w stanie oblężenia, a 
w mieszkaniach prywatnych dokonuje się re- 
wizji. Nieustannie przeprowadza się bezpraw 
ne aresztowania przy czym władze stosują me 
tody zapożyczone z arsenału hitlerowskiego, 
wymuszając na rodzinąch uwięzionych przy- 
znanie się do czynów niepopełnionych. 


Już jutro 
»Głos« rozpoczyna 


druk słynnej powieści radzieckiego 
pisarza Azajewa 
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Zdaniem „Ce Soir“, wypowiedź Marshalla 
świadczy, iż Stany Zjednoczone zdecydowane 
są kontynuować swą politykę odbudowy Nie- 
miec pod kontrolą trustów amerykańskich 
przed odbudową innych. państw europejskich. 
Sprawę bezpieczeństwa Francji Amerykanie 


PIĄTEK 26 LISTOPADA 1948 ROKU. 


i 
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chcą zbyć ogólnikowymi obietnicami, które 
mają być uwzględnione dopiero w traktacie 


„pokojowym z Niemcami. 


Analogiczną ocenę oświadczenia Marshalla 
przynosi „France Soir* i „Parią Presse". „Li- 
beration* donosi, ŻE NA WIECU PARTII NA 
RODOWO-DEMOKRATYCZNEJ W STUTT- 
GARCIE PRZEWODNICZĄCY TEJ PARTII 
ZAŻĄDAŁ PRZYŁĄCZENIA ALZACJI I LO 
TARYNGII DO NIEMIEC. 


Górnicy Francji walczą o chleb i wolność 


SSRN 


ZE 


Strajkujący górnicy Zagłębia Nord we Francji — rozwinąwszy czerwony. sztandar— 
w milczeniu i z powagą — zagradzają wejście do kopalni uzbrojonym żołdakom mini- 
stra Mocha. Zdjęcie dokonane zostało na chwilę przed atakiem Marokańczyków na ko- 
palnię. j 


okoju i socjalizmu 


Cena numeru 3 zł. 


Qulcięłe wojska 
, Czang - Kai- Szeka 

uciekają 
z Tien- Tsinu 


LONDYN (PAP.. Agencja Reutera donosi, 
że czołówki chińskiej armii ludowej walczą 
w odległości 30 km od Pekinu i 40 km od 
Tientsinu dwóch największych miast w 
Chinach północnych. 

Rząd Czang - Kai - Szeka zarekwirował 
wszystkie okręty w Tientsinie i w porcie 
Tangku celem ewakuacji swych oddziałów z 
Shanhaikwan i portu Chinwangtao, odciętych 
przez wojska ludowe po zajęciu miasta Sheng 
fang, oddalonego o 40 km od Tientsinu. 

Oddziały armii ludowej, pod dowództwem 
generała Che-Szen-Yi, czynią przygotowania 
do ataku na Pengpu — ostatni punkt oporu 
wojsk Czang-Kai-Szeka przed Nankinem, 


Strajki we Włoszech 


RZYM (PAP. Robotnicy prowincji Pesa- 
ro, Pavia, Brescia i Udine rozpoczęli w éro- 
de strajk, protestując przeciwko zamknięctu 
szeregu zakładów przemysłowych i wzrasta- 
jącemu bezrobociu. 

Na piątek proklambwany został 2-godzin= 
ny strajk robotników przemysłowych w całej 
Toskanii, jako wyraz solidarności z robotnika 
mi rolnymi w ich walce o podwyżkę płac. 


Wyroki na zdrajców 
w Czechosłowacji 


PRAGA (PAP). — Sad państwowy w Pra= 
dze ogłosił wyrok w procesie przeciwko 15= 
osobowej grupie terrorystów, wysłanych do 
Czechosłowacji przez zdrajców Republiki, 
przebywających w amerykańskiej strefie o= 
kupacyjnej w Niemczech. 

Główny oskarżony Miroslav Choc, agent 
wywiadu amerykańskiego, który zamordował 
w maju br. czeskiego majora — partyzanta 
Schramma — skazany został wraz z innymi 
6-cioma oskarżonymi na karę śmierci przeź 
powieszenie. Pozostali oskarżeni skazani zo- 
Stali na kary więzienia od 18 do 30 lat, 2-ch 
skazano na dożywotnie więzienie. Przeciw- 
ko 9 oskarżonym wyrok zapadł zaocznie. 


Roczny plan wykonany 


Piękne osiągnięcia przemysłu skórzanego. Wyrobów więcej - i wyższej jakości 


CHPS — po wykonaniu rocznego planu dy*| prowadzić do końca roku bieżącego dodatko- 


W dniu 23 listopada roku bieżącego pod- 
stawowa gałąź przemysłu skórzanego—prze- 
mysł garbarski—wykonała roczny plan pro- 
dukcji pod wzgledem ilości i wartości. Ze 
względu na to, że przemysł obuwiany, biało- 
skórniczo-rękawiczniczy i futrzarski wyko- 
nały roczne plany już wcześniej, globalny 
plan roczny przemysłu skórzanego został w 
DNIU 23 LISTOPADA WYKONAŁY W 105 
PROC. WEDŁUG WARTOŚCI. 

Nadmienić należy, że dotychczasowa tego- 
roczna produkcja garbarska stanowi 165 proc 
całorocznej predukcji roku poprzedniego, a 
203 proc. produkcji roku 1946, przy czym 
wydajność pracy w tym przemyśle osiągnęła 
poziem przedwojenny. 

Do końca bieżącego roku przemysł gar- 
barski przerobi dodatkowo 4.000 ton skór su- 
rewych na skóry twarde i miękkie. Przemysł 
obuwiany wyprodukuje ponad plan 1.000.099 
par obuwia. 

W związku z wykonaniem planu Wice- 
minister Przemysłu i Handlu inż. Henryk 
Golański nadesłał na ręce Naczelnego Dy- 
rektora Centralnego Zarządu Przemysłu Skó 
rzanego. mgr. Stanisława Ochaba telegram 
następującej treści: 

„Meldunek Wasz o wykonaniu w dniu 24 
bm. tegorocznego planu produkcji w przemy- 
śle garbarskim i wcześniejsze raporty o prze 
kroczeniu rocznego planu przez inne gałezie 
Waszego przemysłu z obuwnietwem na czele 
dowodzą, że w pracy przemysłu garbarsko- 
skórzanego został w roku bieżącym dokona- 
ny przełom. Osiągnięte i przekroczone plano- 
wane ilości wyrobów, zdecydowanie wyższa 
ich jakeść — oto skutki tego przełomu. Ofiar 
na praca robotników, personelu inżynieryj- 
no-technicznego i administracyjnego zasługu- 
je na uznanie. Załogom przemysłu skórza- 
nego życzę utrwalenia 1 pomnożcnia osiąg- 
niętych sukcesów”. 

Tray tysiące pracowników słeci detalicznej 


strybucji obuwia na sumę ponad 15 miliar- 
dów zł — odnowiadając na apel górników 
kopalni Zakbrze—Wschód —postanowiło roz- 


we partie obuwia na sumę 3 miliardów zło- 
tych, przekraczając w ten sposób plan rocz= 
ny o 20 procent. 


Włókniarze wypełniają swe zobowiązania 


Korespondenci fabryczni „Głosu” donoszą 


Pau.twowe Zakłady Przemysłu Wełniane- 
go Nr 5 w Łodzi wykonały plan roczny w: 
dniu 23 listopada rb. Tego samego dnia wy-| 
konały plan roczny PZPW Nr 8 w Często | 
chowie. Następnego dnia (25.11.48 r.) zamel- | 
dowały o wykonaniu planu rocznego PAPW 
Nr 10 w Myszkowie i PZPW Nr 19 w | 
sku (Ziemie Odzyskane). Dwa inne zakłady 
przemysłu wełnianego: PZPW Nr 7 w Sos- 
nowcu i PZPW Nr 24 w Głuszycy wypelniły 
swe roczne zobowiązania jeszcze 16 listopa- 
da rb. 

ki * 

W Państwowych Zjednoczonych Zakładach 
Przemysłu Jedwabniczo-Galanteryjnego Łódź 
Południe — na zebraniu Kierownictwa i Rad 
Zakładowych w dniu 28.X48 roku uchwala- 
no wykonać plan roczny na dzień 25.XI. 
1948 r. 

„Uchwała ta została w dniu 25. bm. o go- 
dzinie 14.30 zrealizowana. 

Jednocześnie załoga zobowiązała się de 
dnia Święta Zjednoczenia Partii Robotni- 
czych, to jest do dnia 8 grudnia wykonać po- 
nad plan 232.000 metrów wartości 34.800.000 


zł, zaś do dnia 31 grudnia br. — dalsze 
380.090 m wartości 57.000.090 zł. 
* r * 


Pracownicy Fabryki Maszyn Jedwabni- 
czych dla uczczenia zjednoczenia klasy ro- 
botniczcj żobowiązali się do końca roku wy- 
konać plan produkcyjny w 115 proc. W asor- | 
typaencie wytworzonych zostanie 7 oewiarek 


krzyżowo-kenicznych, 3 snowadła szybko- 
bieżne, 100 ten odlewów surowych I za 
105.000 zł według wartości z 1937 r. części za 
miennych. ; 

Plan roczny został wykonany dnia 12-£9 
listopada. 


* e 


s 


* 


Państwowe Zjednoczenie Fabryk Tiula. 
Firanek i Koronek w Kaliszu zgodnie z rezo- 
lucją podjętą w dniu 29 października wyko- 
nały roczny plan produkcyjny w dniu 20 li- 
stopada br. 

Należy podkreślić. że załoga fabryki dla 
uczczenia Dnia Kongresu zobowiązała się 
również do wykonania do końca roku ok. 
760.000 metrów bieżących koronek i 60.009 
metrów kwadratowych firanek, 

* * * 


Meldujemy, że PZZPP Nr 3 — Oddział 
Nr 4 w Łodzi przy ul. Kopernika Nr 53a. 
wykonał plan roczny, który sięgał cyfry 


387.467 nar pończoch jedwabnych (pół-fabry- 
kat) w dniu 20 listopada 1948 r. w sumie 
388.163 pary. 

Załoga oddziału zobowiązuje się wykonać 
ponad plan do dnia 31 grudnia 1948 r. 42.506 
par pończoch jedwabnych (pół-fabrykat). 


* * 

W dniu 25 listopada robotnicy Państwo= 
wych Zakładów Przemysłu Dziewiarskiego rj 
Aleksandrowie wykonali plan roczny produk 
cji pończoch, 
nończoch: 


dajac państwu 92.482.008 nar 3 
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Projekt rezolucji polskiej w sprawie Palestyny 


zgłoszony został przez amb. Lan 


PARYŻ PAP. — Ną czwartkowym posiedze- 
niu Komisji Politycznej ONZ ambasador Oskar 
Lange w imieniu delegacji polskiej złożył pro- 
jekt rezolucji w sprawie Palestyny. 

Wniosek polski przewiduje: 

1) przyjęcie rezolucji Zgromadzenia General- 
nego z 29 listopada 1947 r. za podstawę osta- 
tecznego uregulowania kwestii Palestyny. 


2) uznanie państwa Izraela, które powstało 
na terytorium, przyznanym mu rezolucją z lis- 
topada 1947 r. 

3) przychylne rozpatrzenie przez Radę Bez- 
pieczeństwa prośby Izraela o przyjęcie go w 
poczet członków ONZ, jeśli prośba taka zosta- 
nie zgłoszona. 

4) wycofania z terytorium Palestyny  wszel- 
kich wojsk obcych i obeago personelu wojsko- 
wego. 

5) utworzenia komisji pojednawczej dla Pa- 
lestyny, złożonej s przedstawicieli pięciu 
państw. 

. Funkcje komisji pojednawczej miałyby objąć: 

a) udzielenie stronom zainteresowanym po- 
mocy w natychmiastowym wszczęcin bezpośred- 
nich rokowań celem trwałego rozwiązania pro- 
blemu palestyńskiego w duchu rezolucji » 29 
listopada 1947 r. 


, 
Watykan handluje z USA 
RZYM (PAP.) W rzymskich kołach dzien- 
nikarskich stwierdza się, że Watykan sprze- 
"dał rządowi Stanów Zjednoczonych tysiąc ak- 
cii towarzystwa kanałn Suezkiego. Akcje te 
podarowała Papieżowi w r. 1869 żona Napo- 
leona ITI, 
Transakcja sprzedaży akcji Stanom Zjedno 
czonym zawarta została przez radcę finanso- 
wego administracji Watykanu bankiera 
Nogara oraz urzędnika misji amerykańskiej 
przy Watykanie — Johna. 


Sołulis ciężko chory 


PARYŻ (PAP.. Radio ateńskie donosi, że 
premier Sofulis jest ciężko chory, W CZWAT= 
tek uległ on dwukrotnie atakowi zerea I stan 
jego jest poważny. 


b) powołanie da życia komisji granicznej 
dla ostatecznego wytyczenia grania między pań 
stwem żydowskim a państwem arshskim w Pæ 
lestynie. 

©) utworzenie iinii gospodarczej między pań- 
stwem Izraela a państwem arabskim w Pales- 
tynie. 

d) opracowanie w porozumieniu > odpowied- 
nimi organami ONZ planu uregulowania proble 
mu uchodźców z Palestyny, jak również ich re- 
patriacji na obszary, z których pochodzą, tam 


gego na Konferencji Politycznej ONZ 


gdzie ta okaże się możliwe, 

Rezolucja polska wzywa komisję 
czą da niezwłocznego objęcia swych 
oraz poleca jej złożenie sprawozdania na 
bliższej sesji Zgromadzenia Generalnego. 
W końcu rezolucja żąda od Rady Powierni- 
czej opracowania w porozumieniu z komisją 
pojednawczą i rządami Izraela oraz państwa 
arabskiego w Palestynie statutu dla. „Terozoli- 
my, zgodnie z postanowieniami rezolucji zgro- 
madzenia generalnego z 29 listopada 1747 r. 


pojednaw- 
funkcji 
naj- 


Komuniści austriaccy żądają 


rozpisania wyborów do parlamentu 


WIEDEŃ (PAP). — Biuro Polityczne Ko- 
munistycznej Partii Austrii uchwaliło rezo- 
lucję, w której domaga się jak najszybszego 
przeprowadzenia w Austrii wyborów do par- 
lamentu związkowego i parlamentów pro- 
wincjonalnych. Rezolucja stwierdza m. in., 
że przeważająca większość narodu austriac- 
kiego nie ma zaufania do rządu. Zdając so- 
bie z tego sprawę, rząd czyni wszystko, aby 
przesunąć termin wyborów, które winny od- 
być się w roku 1949. Rezolucja podkreśla, że 
A 


przywódcy partii koalicji rządowej — socja- 
liści i katolicy — postanowili zastosować 
kampanię antyradziecką i oszczerstwa anty- 
komunistyczne, jako główną metodę agitacji 
wyborczej, aby odwrócić uwagę mas pracu- 
jących od walki o spełnienie ich usprawie- 
dliwionych postulatów gospodarczych, aby 
zatuszować fakt, że polityka wydawania Au- 
strii w ręce kapitału zagranicznego przynosi 
ludowi nędzę 1 ruinę. 


W kilku wierszach 


(—) Gaston Monnerville (radykał) zostai 
ponownie wybrany na przewodniczącego 
Francuskiej Rady Republiki. 


.. 
( Obserwatorzy ONZ w Palestynie do- 
nieśli o wytyczeniu tymczasowej linii de- 
markacyjnej w okręgu Betleem na południe 
ad Jerozolimy. 
tx 
(—) Premier Józef Cyrankiewicz przyjął 
w Prezydium Rady Ministrów szefa polskiej 
misji wojskowej w Berlinie gen. Jakuba 
Prawina. 
*. + 
Dnia 25 bm. na dworzec turzyński w Szcze 
cinie przybył nowy transport reemiegrantów 
z Berlina w składzie 139 osób. Są to rolnicy 
i rzemieślnicy, którzy osiedlą się w wisk- 
szości ną Pomorzu szczecińskim. 
* 


* 

(-—) Wniosek zgłoszony przez partię popie- 
rającą rząd Queuille'a, a wyrażający zaufa- 
nie rządowi, (przeszedł 351 głosami przeciwko 
ŻY" | 

Par = ET 

(—) Według doniesień radiowych z Cara- 
cas, stolicy. Venezueli, niektórzy ministrowie 
rządu obalonego ostatnie przez armię zostali 
uwięzieni. Wojsko zajęło gmachy rządowe. 
` s e * 

(—) Jak donosi z Aten agencja France 
Presse, w Tripolisie stracono znown 5 osób, 
skazanych na śmierć przez sąd wojskowy. 


Nresłychany sztorm na Bałtyku 


Zagroził Zu'awom. Wały ochronne zostały uratowane d 
' ludności, MO i junaków Służ 


GDAŃSK PAP, — Od dwu dni trwa na wy- 
brzeżu silny sztorm, który unieruchomił całko- 
wicie żeglugę. W dniu 24 istniały obawy, że 
wzburzone fale przerwą wały ochronne zabezpie 
czające Żuławy przed powodzią. 

Ten sam sztorm spowodował w dniu 23 bm. 
spiętrzenie wód na Wiśle elbląskiej i jej odno- 
dze Tudze. Wezbrana woda zagrażała wielu 
miejscowościom, leżącym tuż za wałami ochron- 
nymi, energiczna akcja pracowników urzędu 
męlioracyjnego, wojska, „Służby Polsce'', stra- 

|è pożarnych i lIndności eywilnej przeciwstawi- 
łą się >rwiołowi. W miejscach najbardziej kry- 


Protesty we Francji 


przeciw wysiedlaniu górników polskich 


PARYŻ PAP W związku z wydaleniem z 
Francji przewodniczącego Organizacji Pomo 
cy Ojczyźnie (OPO) w Lille, Degórskiego, 
odbyły się zebrania  protestacyjne w licz: 
nych oddziałach tej organizacji. 

Na zebraniu nadzwyczajnym (OPO) okre- 


gu paryskiego, w którym brało udział 52 
delegatów, reprezentujacych 52 oddziały, 
uchwalono rezolueiję, słoszącą m. in.: 


„Emigracja nolska nie prosi o łaskę przy 
tułku we Francji, lecz domaga się stusz- 
nych i należnych jej praw w myśl uchwał 
konwencji polsko-frzneuskiej. Szykany rzą 
du francuskiego poważnie niepokoją emigra 
cię : polską", Rezolucja 45 członków OPO 
w Hautmont konkluduje: „Emigracja pol- 
ską, która przez swój udział w ruchu oporu 
dowiodła swej lejalności wobec Francji, 
nie zasłużyła sobie ną represje ze strony 
wiadz”, 

PARYŻ PAP, W związku z wysiedleniem 
2 Francji górników polskich  „Humanite* 
pisze m. in.: „Minister Mech nie wie, że 

"TRAFI UZS 


Jerzy Korwin 


jego trudności odpowiedzialny jest rząd, 


na 206.150 górników — 73,300 to emigranci. 
Nie wiadomo mu również, że Polacy stano- 
wią trzy czwarte tej liczby i że jeśli nie po 
wrócili dotąd do swej ojczyzny — uczynili 
to ma prośbę rządu francuskiego, Górnicy 
polscy zgodził się pracować w naszym kra. 
ju dając w ten sposób jeszcze jeden dowód 
swego przywiązania i lojalności. 

Minister Moch wie dobrze, że jego meto- 
dy oddalają od Francji  emigrantów-denio- 
kratów i że tym samym wyrządzą on szko 
dę gospodarce francuskiej, Wie on również, 
że działa w myśl życzeń Waszyngtonu”. 

W dalszym ciągu artykułu  „Humanite” 
stwierdza, że ministrow! Mochowi nie uda 
się rozbić jedności emigracji j wykorzystać 
tego rozbicia przeciwko demokrachom ludo- 
wym, że nle potrafi em zastraszyć roboćn!- 
ków cudzeziemskich i zmnstć ich do prowa 
dzenia. polityki wrogiej robotnikom fran- 
cuskim, Ministrowi Mochowi nie uda sle 
Oszukać Indu francuskiego, który wie, że za 


WSA: 


Zabójstwo Waldemara Gliick 


(Dokończenie,) 


Powiedział mi ktoś niedawno, że zło ro- 
dzi się ze stosowania podwójnej miary 
moralnej do tych samych rzeczy i zjawisk, 
zależnie od osobistych lub narodowych in- 
teresów. Wie pan, kto tak utrzymywał? 
= zwrócił się z tym zapytaniem Tadeusz 
~= mój pogromca, konsul Darre! Ciekaw 
jestem, czy on i jego mocodawcy mają su- 
mienie? 

Andrzej wyzbył się już lęku, pragnął teraz 
wejść jak najprędzej, ale nie chciał, aby 
się domyślili, że słyszał ich rozmowę. Cof- 
nął się więc cicho tak samo, jak cicho pod- 
szedł do drzwi i zaczął jeszcze raz iść w ich 
kierunku głośno tupiąc nogami. Następ- 
nie energicznie zapukał chwytając jedno- 
cześnie niecierpliwą dłonią chłodną 
klamkę. Po drugiej stronie desek 
wszystko nagle ożyło. Matka krzyknęła: 
„To pewnie Adrzejek!' i gdy światło z głę- 
bi pokoju przez otwarte drzwi wy- 
lało się wreszcie na korytarz, Andrzej zo- 
baczył, że wszyscy troje stali w progu 
wpierając się w mrok korytarza upartym 
i natężonym spojrzeniem. Rozmyślnie po- 
stał nieco w cieniu sycąc swą radość ich 
uieemokojnym oczekiwaniem. Kochali go, 


to nie ulegało wątpliwości, przyjmowali go 
bez zastrzeżeń, choć splamił się chęcią po- 
pełnienia morderstwa. 

— Dobry wieczór! — powiedział gło- 
śno, aby głos uprzedził ich o jego obec- 
ności jeszcze przed ujrzeniem samej po- 
staci. 

Ojciec cofnął się natychmiast w głąb 
mieszkania, za nim poszła matka, a rów- 
nież Tadeusz stanął na uboczu oddając w 
ten sposób pierwszeństwo w powitaniu ro- 
dzicom. 

— Jesteś już! — powiedziała matka — 
to dobrze! — Ojciec podał dłoń. 

— No co, dostaliśmy niezłą szkołę ży- 
cia! — zawołał w końcu inżynier. 

O, tak, dostali lekcję! Nie szkodzi, trze- 
ba było kiedyś ją dostać. Lepiej wcze- 
śniej, niż później. Andrzej rozejrzał się 
po obecnych. Wawrzyniec twarz miał nie- 
mal obojętną, matka była dyskretnie wpra 
wdzie, ale bardzo szczęśliwa. 

— Zaraz naszykuję ci kolację! — zape- 
wniła go przekonywująco, choć nie zapy- 
tała nawet, czy jest głodny lub spragnio- 
ny. Podeszła do łóżka w drugim pokoju 
i spod poduszek wydobyła czajnik pełen 
"gorącej wody. Nikt jednak nic nie mówił, 


zięki bohaterskiej akcji ratunkowej 
by Polsce 


tycznych podniesiono wały 1 uniemożliwiono: ich | dziach nie ma. 


przerwanie. Mimo tego, wezbrane wody w nie-; 


których miejscach przelały się na zasiane pola, 
nie przerywając jednak wałów. A 
Gdański Urząd Morski prowadził również ak- 
cję ratowniczą w porcie elbląskim Fromborku 
i Tohmickn. W Flblągn woda zalała tereny od- 
działu technicznego portn, tak że praea zosta- 
ła wstrzymana. Trwa natomiast zabezpieczania 
sprzętu ruchomego. f 
Sytuacja dnia 25 bm. do godz, 14 bez zmian. 
W Tolmicku woda wystąpiła z basenu i zalała 
tory kolejowe oraz przylegający park, Pociąg 
kursujący między Flblągiem a Tołmickiem do- 
chodzi tylko do oddalonej o 7 km. stacji No- 
wy - Wiek. Specjalnych uszkodzeń w porcie nie 
ma. We TFromhorkn natomiast woda zniosła 
pomost wyładnnkowy na przestrzeni 30 metrów. 
W budynkach portowych woda sięga 30 em. 
Nad zabezpieczeniam torów kolejowych pracn- 
je pogotowie kolejowe. Skarpy północno - za- 
chodnia i północno - wachodnia są zniszczone. 
Na półwyspia helskim woda w okolicach Wiel 
kiej Wsi i Chałup, to znaczy w najwęższym 
punkcie półwyspu zalała tory kolejowe —. ko- 
munikacja została wstrzymana. Ofiar w lu- 


Plenum Miejskiej Rady Narodowej 


Na wczorajszym posiedzeniu Miejskiej Ra- 
dy Narodowej poruszano cały szereg spraw 
związanych z życiem naszego miasta, 

Na wstępie odczytane zostało pismo KW 
PPS odwołujące z komisji lokalowej ob. Wę- 
żyk-Wolickiego i ob. Domaradzkiego. Radni 
przyjęli również do wiadomości rezygnację 
prof. d-ra Tomaszewicza z mandatu radnego. 
Następnie radny tow. Dudziński odczytał 
sprawozdanie Komisji Nadzwyczajnej do pro 
wadzenia akcji polepszenia komunalnych wa 
runków bytu klasy robotniczej. Tow, Dudziń- 


rozumiał dlaczego, nie wiedzieli jak zacząć, 
aby go nie urazić niefortunnie sformułowa- 
nym pytaniem. 1 

— Co słychać? — zapytał tedy ich sam. 

— Już jest po strajku! — odpowiedział 
na to ojciec. 

Tak, to była najważniejsza odpowiedź. 
Po strajku! Wszedł do miasta, gdy wisiał 
nad jego mieszkańcami, jak nielitościwy 
miecz lost. I już minął? Nie. Dopiero! 
Za późno dla wielu nieżyjących, chorych 
i złamanych. Dla tych byłoby lepiej, aby 
go wcale nie było. Żyjącym przyniósł jed- 
nak pożytek! Po strajku! Ile to w gło- 
sie ojca zadźwięczało w tej tak na pozór 
prostej wiadomości, nadziei. Będzie miał 
pracę, która przyniesie mu zarobek. Ca- 
łą troską jego i matki było karmienie sie- 
bie i dziecka, na to zostali w beznadziejnie 
smutnym życiu skazani. Na jak długo? 
Do śmierci! Nie — on stworzy im jeszcze 
inną egzystencję. Gdy to pomyślał, po- 
czuł, jak zwyciężył—siebie jak weszła w 
niego siła rozpierająca naraz nie tylko cia- 
ło, ale osobowość, więcej — wyzwalająca 
z przeszłości jej konkretny kształt, reali- 
zację śmiałych czynów. 


Spojrzał na Tadeusza. I on powstał rów- | 


Według ostatniego meldunku dzięki  nelsze- 
niu się sztormu, sytuacja została całkowicie 
opanowana. Wały w miejscach najbardziej za- 
grożonych naprawiono i podwyższono tak, ża 
nawet powrotna falą sztormu nie powinna za- 
grozić Żuławom. i 


Robotnicy angielscy o Polsce 


LONDYN (PAP). — Do Anglii powrócili 
po wizycie: w Polsce trzej członkowie komi- 
tetu wykonawczego związku zawodowego 
hutników: Roland, Cassala i Burt. Dzieląc 
się swymi wrażeniami z podróży po Polsce, 
hutnicy angielscy oświadczyli, iż nełni są po- 
dziwu dla pracy robotników polskich, którzy 
potrafili odbudować 1 uruchomić wielkie za- 
kłady przemysłowe, całkowicie zniszczone w 
czasie wojny, Z uznaniem wyrażali się rów- 
nież o akcji wczasów i oplece lekarskiej nad 
pracującymi. |. > 

Władze związku zawodowego hutników v 
inicjatywy swych przybyłych przedstawicieli 
— postanowiły zorganizować specjalną wy- 
syłkę książek I wydawnictw technicznych 
dla swych kolegów w Polsce, 


w Łodzi 
ski oświadczył na zakończenie, że linia tram- 
wajowa na ul. Warszawskiej, która miału 
być oddana do użytku w dniu 15 grudnia br. 
zostaje wykończona już w dniu dzisiejszym, 
co radni przyjęli głośnymi oklaskami, 

Sprawę regulaminu Komisji Stypendialnej 
oraz regulaminu Komisji Zapomóg dla ucz- 
niów szkół średnich zreferował ob. radny 
Świątkowski. W miejsce istniejących dotych- 
czas dwóch Komisji Stypendialnych przy Wy 
działach: Oświaty i Kultury Zarządu Miej- 
skiego powstała jedna komisja przy Wydz. 
Oświaty Zarz. Miejsk. 

Analogicznie przedstawia się sprawa Komi 
sji Zapomóg dla uczniów szkół średnich z 
tym, że będzie ona czynna przy Kuratorium, 
Do Komisji Stypendialnej wybrano radnych: 
Pokorskiego, Stolarczyka i Świątkowskiego, 
do Komisji Zapomóg — radnych: Szymczy- 
kiewicza, Kleista i Łabędowicza. Pierwszeń- 
stwo w uzyskaniu stypendiów od Zarządu, 
Miejskiego mieć będą wychowankowie łódz 
kich szkół średnich, oraz sieroty po pole- 
głych w walce z okupantem i zamordowa- 
nych w obozach hitlerowskich. - 

Zatwierdzona została oficjalnie nazwa par- 
ku przy zbiegu ulic: Piotrkowskiej I Napiór- 
kowskiego, jako „Park im. Wład. Reymonta”. 

Miejskie majatki rolne z wyjątkiem tych, 
które leżą na terenach przeznaczonych pod 
rozbudowę miasta przekazane zostaną Fan- 
stwowemu Zarządowi Nieruchomości Ziem- 
skich za zwrotem wkładów poczynionych 
przez miasto. 

Spółdzielnia Spożywców „Społem“ zakupu- 
je od Zarządu Miejskiego plac na tzw. Pole- 
siu Widzewskim, gdzie już w przyszłym roku 
powstaną olbrzymie magazyny żywnościowe, 
których brak Łódź dotkliwie dotychczas od- 
czuwała. 

Ze względu na rozbudowe miasta uchwa- 
lono zakupienie kilku nieruchomości (przy 
ul. Łukasińskiego 3 i Wojska Polskiego 141) 
pod urządzenie ulic, ji 

Związek Zawodowy Pracowników Przemy: 
słu Włókienniczego otrzymał na Chojnach te- 


rież, wyprężył się w całej swej młodej dra | reny pod budowę nowoczesnego ośrodka spor 


pieżncści. Rozumieli się doskonale 


Drżyjcie dni, które macie się narodzić, | kom Straży 
dwu młodych śmiałków zerwie z wąs aj 


ury zwycięstwa. 


KONIEC ; t 


towego. 
Uchwalono również przyznanie pracowni- 
Pożarnej dodatkowej odzieży 
służbowej i ochronnej, i ; 
Ostatnią wreszcie była sprawa zaciągnięcia 
pożyczki dla Zarządu Nieruchomości Miej. 
akie 


\ 


owska 


yka zagraniczna pokrzyżuje knowania imperialistów 


ZSRR awangardą obozu zwolenników pokoju i demokracji 


1 yolestwo robotników i chłopów rosyj- 
skich, kierowanych przez partię bolsze- 
wików, było zaiste zwycięstwem o znaczeniu 
światowo-historycznym. Front imperializ- 
mu światowego został przerwany. Powsta 
ły warunki dla zjednoczenia rewolucyj- 
nych robotników Zachodu z ujarzmionymi 
narodami kolonii i krajów zależnych do 
wspólnej walki przeciw reakcji imperiali- 
stycznej, w dziejach historii ludzkości na- 
stała nowa era. 

Sam fakt istnienia w świecie państwa so 
cjalistycznego wywiera kolosalny wpływ 
na bieg spraw międzynarodowych. 
rialistom coraz trudnej jest dławić ruchy 
wyzwoleńcze, grabić j ujarzmiać narody. 
Ofiary agresji i samowoli nie czuja się już 
osamotnione i bezradne, mają dziś potęż- 
ną ostoję.— wiernego przyjaciela i obroń 
cę. Kraj radziecki stał sie duchową oiczy- 
zną wszystkich postępowych ludzi świata, 


OSTOJA POKOJU 


podstaw polityki zagranicznej ZSRR, 

leżało i leży niezmienne dążenie do po- 
krzyżowania planów klik reakcvjnvch i 
fmperialistycznych, które chcą pchnąć na- 
rody w odmęty nowej krwawej wojny. Wy 
starczy przypomnieć walke dyplomacji sta 
linowskiej w latach trzydziestych. walkę 
o powszechne — pełne lub choćby cześcio- 
we rozbrojenie, o organizacje systemu bez 


pieczeństwa zbiorowego, o skuteczne kro- 


ki. zmierzejącge do okiełznania nanastni- | 


ków faszystowskich. Działalność ZSPR w 
Lidze Narodów była jedynym jasnym punk 
tem w dziejach tej zbankrutowanej orga- 
nizacji międzynarodowej, 

Niestety, rządowi radzieckiemu nie uda- 
ło się przeszkodzić wybuchowi drugiej woj 
ny Światowej. Jednakże kiedy ta wojna, 
rozpetana przez klikę Hitlera przy aktyw- 
nej pomocy angielskich, francuskich i ame 
rvkańskich dyplomatów i „„bussinesme- 
nów“, wybuchła, właśnie Związek Radzisc- 
ki okazał się wówczas tą decydującą siłą, 
które ocaliła cywilizację światową przed 
harbarzyńcami. 

W ciągu tych bohaterskich lat cała. ludz- 
kość z nadzieją i zachwytem śledziła za 
walka Armii Radzieckiej przeciw hordom 
hitlerowskim. Uwielokrotniła się wówczas 
liczba nrzyjaciół ZSRR. i nawet starzy, za- 
twardziali wrogowie Zwiazku Radzieckie- 
so zmrs”ani byli przemówić innvm jęzv- 
kiem. Oto jedno z wvstapień publirznych 
charakterystycznych dla tamtego okresu... 


a CO MÓWIŁ CHURCHILL 


| de w awangardzie tej walki, armie 
;' radzieckie okryły się nieprzemijającą 
sławą. Zobowiązaliśmy się wszyscy, że bę- 
dziemy po zakończeniu tej wódjny praco- 
wać wspólnie, aby zapewnić szczęśliwsze 
życie i wzrost dobrobytu szerokich mas na 
rodu w każdym kraju, aby narody uzyska- 
ły możliwość życia w pokoju, bez obawy 
nowej podłej agresji, okrutnej agresji, 
aby nigdy więcej nie jęczały one pod cię- 
żarem wojny', 

Któż wygłosił tę patetyczną tyradę? Nie 
kto inny, jak ezcigodny Winston Churchill, 
On to wypowiedział tę mowę na lotnisku 
w Jałcie, dokąd przybył, aby omówić wraz 
ze Stalinem i Rooseveltem podstawowe za- 
sady uregulowania stosunków, 

Jakże wielka jest odległość dzieląca Jał 
te od Fultonu, w którym Churchill, tak sa 
mo patetvczmie wysławiał bombę atomową 
i nawoływał do szvbszej wojny przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu ! 


IMPERIALIŚCI BEZ MASKI 


referacie swym Mołotow z najwyż- 
szą precvzją zanalizował polityke kół 
rządzących USA i Wielkiej Brytanii, Pod- 
kreślił on oczywiety fakt odejścia tych 
mocarstw od zasad deklarowanycn  pod- 
czas wojny, fakt naruszenia przez nie for- 
malnych zobowiązań sojuszniczych, uzgod- 
nionych w Jałcie i Poczdamie, 
„Tylko ci — oświadczył Mołotow — 
którzy chea przedłużyć w nieskończo- 
ność okupację Niemiec i daponii, nie 
licząc się ze słusznymi interesami ich 
narodów, moga uchyłać się od wyko- 
nia wspomnianych porozumień mię- 
dzynarodowych', 

Czyż można uważać za przypadkową, 
gwałtowną zmianę kursu politycznego An- 
gliii USA i innych państw  kapitalistycz- 
nych? Oczywiście, nie, Deklaracje współ- 
pracy z ZSRR., o pokoju demokratycznym, 
o prawach narodów, deklaracje, do któ- 
rych uciekał się Churchill i jego liczmi 
wspólnicy, były tvlko maskowaniem się, 
koniecznym w nadzwyczajnych okoliczno- 
ściach. Bez względu na to, co panowie ci 
mówiliby teraz, wówczas rozumieli oni do- 
skomale, że potęga oręża radzieckiego jest 
znacznie pewniejszą gwarancją ich własne 
go bezpieczeństwa, aniżeli wody kanału 
La Manche lvb nawet rozległe obszary wód 
Atlantyku i Oceanu Spokojnego. Rozumie 
Ji oni również i tę oczywistą prawdę, że 
gdyby otwarcie mówili o swych rzeczywi- 
stvch dażeniach. nie moglibv na pewmo li- 


Niech żyją 


Impe- |: 


Związku Radzieckiego. 


bój z ciemnymi siłami reakcji, Słucha li 


MMO 


czyć na poparcie miłujących wolność na- 
rodów, 
Ale oto przeminęła burza wojenna 
i wezorajsi „demokraci” i „obrońcy po- 
koju“ znów mają stare znane nam oblicze, 
„Koła te uważają widocznie — oświad 
czył Mołotow — że z chwilą gdy mi- 
nęło już dla nich  niebezpieczeństwo 
wojenne, moga ignorować dawne po- 
rozumienia z ZSRR i nie liczyć się z 
ich istnieniem. Wśród kół rządzacych 
tych krajów jest sporo chętnych do u- 
rzeczywistnienia planów zaborczych, 


Mówił Mołotow, mówiła Moskwa... Z zapartym oddechem słuchały tego gło- 
su miliony ludzi w różnych krańcach kuli ziemskiej. Słuckali obywatele repub- 
lik ludowych w Europie Wschodniej i Środkowej, budujący nowe, jasne, wolne 
życie. Słuchali proletariusze w krajach kapitalistycznych ci, 


Grecji i Chin, działacze podziemnego ruchu demokratycznego w Hiszpanii fran- 
kistowskiej, przodujący, uczeni, pisarze, studenci uniwersytetów europejskich 
i amerykańskich... I ńapewno wielu z nich myśla przebiegało wielką historycz- 
ną drogę. która przebyła ludzkość od chwili 
ulicach 'Piotrogradu i Moskwy w 1917 roku. 


PAYNE AACHEN SAIRAANA ŁAW PMW YRYAREDLEATYCOAJŚYYYOAAGYPAY OWCE ATTAK PYRA YYYY YYYY WA PRYCKYTYTAY YYY YA ŁAWY APWNAYATYE ALPEN ABLTEYAYYYEKYYTYTYA TOYO TEA 


Dnia 6 listopada 1948 roku, kiedy dzwony wieży kremlowskiej wybiły sie- | 
dem uderzśń, na trybunę zalanej światłem sali Teatru Wielkiego w Moskwie 
wszedł najbliższy towarzysz broni Stalima, 


kierownik polityki zagranicznej 


którzy wszczęli 
żołnierze armii narodowo-wyzwoleńczej 


tet tey dawek py (GAJA 


legendarnych już dziś bojów na 


ONZ nie rozwiązuje bynajmniej problemu 
przyszłości świata. 

Potężne siły zwolenników pokoju i de- 
mokracji zagradzają drogę  Spiskowcom 
imperialistycznym, 


PRZESTROGA STALINA 
eszcze w roku 1934 Stalin przestrze- 
gał ówczesnych podżegaczy wojen- 
nych — ! ; 
„I niechaj nie skarżą sie na nas pano- 
wie kapitaliści, jeśli nazajutrz po ta- 
kiej wojnie nie dolicza sie niektórych 


Napisał dia „„Głosu* 


prof. 


ebliczonych na zdobycie przez blok 
angio - amerykański panowania nad 
światem“, 


i 


„WIĘKSZOŚĆ W ONZ 
NIE ROZWIĄZUJE PROBLEMU 


ciągu minionych, od chwili zakończe- 

nia wojny 3 i pół lat, widzieliśmy 
mnóstwo dowodów agresywnej polityki 
przywódców brytyjskich i amerykańskich, 
Widzieliśmy i bezczelną interwencję w Gre 
cji, depczącą elementarne prawa narodu 
greckiego i dławienie ruchu wyzwoleńcze- 
go w Indonszji i Vietnamie i odrodzenie re 
akcyjnych klik kapitalistycznych i milita- 
rystvcznych w Niemczech Zachodnich i Ja 
penii i vzależnienie kolonialne Południo- 
wej Korei, Iranu, krojów arabskich — i 
wiele innveh fektów, których nie ma po- 
trzeby wyliczać, 

Cóż jednak zrokić z Orsan'zacją Naro- 
dów Zjednoczonych? Przecież była ona po 
myślana i stworzona właśnie po to, aby 
przeszkodzić mnapastnikom imperialistycz- 
nym w realizacji ich ciemnych sprawek, 


aby ochraniać bezpieczeństwo: powszechne 


oraz prawa krajów wielkich i małych. Ale 
tn nie krepuje kierowników bloku angiel- 
eko-amerykańskiego. Wierzą oni bowiem 
świecie w magiczna siłe dolara i nie wątpią 
w pokorność swych euronejskich, azjatyc- 
kich i innych wasali. Co do tego maią, bvć 
może, słuszność, ale na nieszczęście dla 
nich ta niema. posłuszna „wiekszość“ w 


E. Szte 


inberg 


` bliskich sobie rządów, dziś „z bożej 
łaski“ szczęśliwie panujących* (Zagad 
nienia Leninizmu, wydanie polskie 
str. 402), 

'To genialne proroctwo spełniło się, W 
okresie międzywojennym Związek Radziec 
ki sam jeden przeciwstawił się imperializ- 
mowi międzynarodowemu. W wyniku zaś 
ostatniej wojny od systemu kapitalistycz- 
nego odpadło w Europie Środkowej i Połud 
niowo-Wschodniej szereg państw, które 
wkroczyły na drogę demokracji ludowej 
i socjalizmu. Wezbranym "*rumieniem roz 
lewa się ruch narodowo-wyzwoleńczy naro 
éw kolonialnych i półkolom. w Azji i Oce- 
anii. Klasa robotnicza, pracujące chłop- 
stwo, inteligencja postepowa w krajach 
Europy Zachodniej, USA i Ameryce Ła- 
cińskiej coraz energiczniej į ofiarniej wal- 
czą przeciw reakcji burżuazyjnej. 


NA CZELE SIŁ DEMOKRATYCZNYCH 
1 wiązek Radziecki nadal kroczy na cze- 
le międzynarodowych sił demokratvcz 
nych, Ani na jote nie zmienił on swej tra- 
dycyinej politvki, która prowadził w cia- 
gu 31 lat swego sławnego istnienia. W 
przeciwieństwie do„swych partnerów an- 
gielskich i amerykańskich rząd radziecki 
w latach woinv nie musiał maskować sie. 
Miał on możność mówić głośno i otwarcie 
o swych celach, albowiem cele te podziela- 
ła przytłaczająca większość ludności na 
kuli ziemskiej. i 
ZSRR welezył nrzeciw Niemcom hitle- 


rowskim, aby ostatecznie wykorzenić fas 
szyzm i mlitaryzm, aby no'ożyć kres syste 
mowi samowoli i gwałtu bezczelnych i sil- 
nych nad słabymi i bezbronnymi, aby Za- 
pewnić narodom pokojowe i wolne istnie- 
nie na podstawie wybranych przez każdy 
z nich form ustroju państwowego 4 spo- 
łecznego. Zasady te znalazły wyraz w u- 
chwałach teherańskich. krymskich i pocz- 


+| damskich. a obecnie dyplomacja radziecka 


wytrwale i czujnie strzeże ich przed ata- 
kami agentur imperialistycznych, 


STALINOWSKA 4 
POLITYKA ZAGRANICZNA 


b wią delegacji radzieckiej na konferen- 
cji paryskiej w 1946 roku, kiedy opra 
cowywame traktaty pokojowe z Węgrami, 
Rumunia. Bułgarią i Finlandią, propozy” 
cja Mołotowa na wszystkich sesjach Rady 
Ministrów Spraw Zagranicznych czterech 
mocarstw, wreszcie, liczne _ wystąpienia 
przedstawicieli radzieckich w Radzie Bez- 
pieczeństwa i na Zgromadzeniu General- 
nym ONZ — wszystko to jest. jaskrawą 
ilustracja niezmiennej. niezachwianej sta- 
linowskiej polityki zagranicznej. 

Związek Radziecki bronił i broni Słusz- 
nych zasad demokracji, demilitaryzacji Nie 
miec i Japonii, odpowiadających interesom 
wszystkich narodów w tej -liczbie również 
interesom narodu niemieckiego i japońskie * 
go. Na obecnej sesji Zgromadzemia Gene- 
(ralnego ONZ delegacja radziecka walczy 
wytrwale o wysuniętv przez nią projekt 
redukcji zbrojeń pieciu wielkich mocarstw 

o jedna trzeđła i o wprowadzenie całkowi= 
tego zakazu użycia barbarzyńskiej broni 
atomowej. Nie przypadkowo tak szeroką 
popularność zvskały wystapienia Wyszyń- 
skiego, którv z nieubłaganą konsekwencją 
zrywa obłudna maske z .nacyfistów * an- 
gielsko-ameryvkańskich, wykrvwa rzeczywi 
sty sens rezolucji i poorawek wnoszonych 
nrzez usłużnych lokajów, magnatów Wall 


Street, 
PLANY REAKCJI 

SKAZANE NA NIEPOWODZENIE 

R. E PRS A 
p rości ludzie na całym świecie widzą 
i odczuwają troskę wielkiego Związku 
Radzieckiego o ich bezpieczeństwo, o przy= 
szłość ich dzieci, o wykorzenienie trują- 
cych nasion militaryzmu. ZSRR wystepuje 
zdecydowanie w obronie niezawisłości na- 
rcdów w Grecji, Indonezji, Korei, Palesty- 

ny. demesknjąc knowania imperialistów w 

| tych krajach, ; 

, Próby ignorowania Zwiazku Radzieckie- 
go przez imperializm anea- amerykański 
skarane są z góry na całkowite fiasko, 
Wielkie mocarstwo. radzieckie wznosi się 
jak niepokonana skała, o którą rozbiiają 
Się bezsilne metne fale reakcji i obskuran= 
tyzmu. Ani histeria wojenna, ani zastra- 
szenie bomba atomową nie moga zmusić 
Zwiazku Radzieckiego do zejścia z jego 
sławnej drogi. 

Wielki kraj socializmu 'bvł 1 jest awan- 
gardą, miedzynarodowego obozu źwolenni. 


rów nabnin walnnażni Ana niema nij 
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Rachunek sumienia Dzielnicy Fabrycznej PPR 


Wrażenia z konferencji wyborczej bawełnianej „jedynki“ 


127 delegatów kół PPR Dzielnicy Fabrycz-, 
nej, to znaczy PZPB Nr 1, przyszło w nie- 
dzielę na konferencję wyborczą z jedną pa- 
nującą nad wszystkimi innymi troską: jak 
wyglądamy z planem? Niepokój o plan ko- 
łatał w myślach towarzyszy zapewne nawet 
i wtedy, gdy w skupieniu słuchali referatu 
tow. Dworakowskiego -o zasadach organiza- 
cyjnych Zjednoczonej Partii. I zapewne na 
wet i wtędy, gdy salą zebrań wstrząsał burz- 
liwy okrzyk: Niech żyje Zjednoczona Partia: 
Bo towarzysze z „Scheiblera“ wiedzą, że Zję 
dnoczoną Partię winni powitać przede wszy 
stkim wykonaniem planu produkcyjnego. 

— Ja słyszę — wołała potem z trybuny 
tow. Lisiecka, przodownica z Księżego Mły- 
na — żeśmy  spóźnieni o jeden dzień. To 
wstyd! To niemożliwe! My nie możemy się 
na to zgodzić! 

Uczucia wszystkich przodowników pracy 
wyrażała niewątpliwie tow. Świtoniakowa, 
gdy bijąc się w piersi mówiła: 

— Myśmy patrzały tylko własnego podwór 
ka, troszczyłyśmy się tylko o własne normy, 
a nie zwracały uwagi na to. jak pracują lu- 
dzie dookoła, czy ogół wykonuje plan. To 
wstyd, że fabryka nasza nie jest pierwsza — 
tak jak „trójka“ bawełniana. żeśmy sie dalı 
wyprzedzić. I tow. Świtoniakowa zapowiada 
groźnie: „Jeszcze wszystkim Trumanom pa- 
trząc na nas oczy wyjdą na wierzch. My do- 
larów nie mamy, ale każdy wyrobiony metr 
to nasze szczere złoto i potrafimy o nasze 
metry walczyć. 

Lecz oto tow. Pogoński, dyrektor produk- 
cji, oznajmia z trybuny wszem i wobec: „Nie 
bezpieczeństwo minęło. Doganiamy stracony 
dzień—plan do 1 grudnia będzie wykonany. 

Wiadomość ta podziałała na zebranych jak 
iskra elektryczna. Za słowami dyrektora po- 
toczyła się prawdziwa lawina oklasków i ra- 
dosnych okrzyków. 


bratnie 


państwa 


O swych przeżyciach w ciągu tych dni 
trwogi o wykonanie planu opowiadała obra- 
zowo tew. Rybicka, tkaczka-przodownica: 
„Jak się dowiedziałam, że z planem krucho. 
tom się ze zmartwienia rozchorowała. Przy 
krosnach w fabryce byłam niby zdrowa, no, 
bo przecież nie mogę jeszcze pogarszać nie- 
szczęścia. A jak tylko wracałam do domu i 
zaczynałam rozmyślać, to od razu  ścinała 
mnie z nóg“. I śmiejąc się radośnie od ucka 
do ucha tow. Rybicka oznajmia zebranym: 
„Teraz po słowach dyrektora Pogońskiego, 
to już wszystko dobrze. Wyzdrowiałam i czu 
ję się silna, jak nigdy jeszcze, 


* è « 


Konferencja trwała cały dzień. Głos w dy- 
skusji zabierało wielu towarzyszy-aktywi- 
stów dzielnicowych ił zwykłych członków 
kół, przodowników pracy, członków Rady Za 
kładowej. A mimo to nie było wcale nad- 
miaru słów, 'nie było przelewania z pustego 
w próżne. Towarzysze dzień ten Solidnie 
przepracowali, »choć nie przy krosnach ani 
wrzecionach, lecz bynajmniej nie mniej pro- 
duktywnie i sądzimy, że z wcale nie mniej 
szą korzyścią. 

Zebranie unłynęło przede wszystkim pod 
znakiem samokrytyki. I-szy sekretarz Komi- 
tetu Dzielnicowego, tow. Kaczmarek stwier- 
dził bez ogródek: „Za mało żyliśmy zagad- 
nieniami produkcji, zostawialiśmy to dla to- 
warzyszy z dyrekcji, nie zdołaliśmy odpowie 
dzieć na apel górników z Zabrza i z trudem 
realizujemy zobowiązania majowe. Ale mo- 
gło przecież być inaczej. To wina Komitetu 
Dzielnicowego, a przede wszystkim moja 
własna, jako pierwszego sekretarza“, 

Podobnie ostrą samokrytykę złożył tow. 
Kaczmarek i z innych odcinków pracy ko- 
mitetu stwierdzając, że egzekutywa opierała 


się na siłach bardzo wąskiej grupy aktywu. 


ESTIR WIEM 


demokracji du 


nie uaktywniła nawet plenum Komitetu 
Dzielnicowego. Nie zrobiono nie, by usamo- 
dzielnić koła i ich sekretarzy, zaniedbano tak 
ważny odcinek pracy, jakim jest Dom Kul- 
tury, nie roztoczońo opieki nad Radą Zakła- 
dową. 

Dyrektor naczelny, tow. Nowicki, stwier- 
dził: „Plan roczny mógł być z łatwością wy- 
konany i to ńawet sporo przed terminem u- 
stalonym w zobowiązaniu przedmajowym. 
Stało się inaczej, gdyż Nowa Tkalnia miała 
15 procent postoju, bo były braki techniczne 
i organizacyjne. To moja wina“. 

Tow. Gołębiakowa, sekretarz Komitetu Fa 
brycznego Nowej Tkalni, wystąpiła wpraw- 
dzie nieco jednostronnie, bo wyłącznie ze sło 
wami krytyki, miała jednak w zasadzie słusz - 
ność wołając: „Dlaczego nie ma ani jednej 
kobiety w egzekutywie Komitetu Dzielnico- 
wego? Dlaczego na konferencji wyborczej 
jest tylko 38 kobiet, podczas gdy one to wła- 
śnie stanowią większość. załogi fabrycznej I 
przytłaczającą większość wśród przodowni- 
ków pracy? Dlaczego towarzysze nie wciąga- 
ją do pracy swoich żon?!* 

w imieniu tychże niedocenianych jeszcze 
kobiet tow, Gołębiakowa złożyła gorące przy 
rzecze iie: A 

„Oddamy wszystkie swe siły Zjednoczonej 
Partii. Dla tej partii warto żyć”, 

Tym samym ' uczuciom i myślom dawał 
wyraz i delegaci, należący do brzydszej po- 
łowy rodzaju ludzkiego. Szczególnie wymow= 
ną była wypowiedź starego weterana SDKPL- 
owca, fow. Woźniaka, naocznego świadka i 
uczestnika bojów kilku pokoleń klasy robot- 
niczej. Mówił on: ; 

„My, robotnicy, będziemy mieli święto w 
dniu 8 grudnia. W dniu, gdy połączą się w 
jedno Polska Partia Robotnicza i Polska Par 
tia Socjalistyczna”, 


dowej! 


Str. £ 


Nr 32% 


`. »Pracowity« wielkorządca 


Gen. Clay gorliwie wysługuje się niemieckim kapitalistom 


Szef amerykańskiego zarządu wojskowego w 
Niemczech — gen. Rucius Olay jest człowie- 
kiem niezmiernie pracowitym, całe nieszczęś- 
sie jednak w tym, że ta pracowitość nie zwraca 
się bynajmniej w kie- 
runku, określonym przez 
umowę poczdamską i 
inne porozumienia mię- 
dzysojusznicze. 

Gen. Clay ma ręce 
$ pełne roboty. Rano wy- 
daje zarządzenia, — 
wstrzymujące demontaż 
zbrojeniowych fabryk 
niemieckich, w południe 
przekazuje przemysł Za 
głębia Ruhry w ręce 
niemieckich kapitali- 
stów, po południu — u- 
maenia słynny „most 
$ powietrzny! i rozjątrza 
8 tzw. sprawę Berlina, 
wieczoram — opraeo- 
p wuje „konstytnceję' ' dla 
Niemiec Zachodnich, nawet w nocy nie zna spo 
czynku, podpisując masowo decyzje ułaskawia- 
jące hitlerowskich zbrodniarzy wojennych, jak 
Tiza Koch itp. 


Niezmordowana aktywność gen. Claya wy- 
wołała ostatnio wspólny i oficjalny protest mi- 
syj restytucyjnych ośmiu państw, wśród któ- 
rych jest Francja, Polska, Czechosłowacja, Bel- 
gia. Zadaniem tych misyj, przebywających na 
terenie Niemiec, jest rewindykacja mienia nà- 
rodowego, ragrabionego i wywiezionego przez 
hitlerowców w czasie wojny. Gen. Clay, jaka 
szczery i prawdziwy przyjaciek.. Niemiec, czy- 
ni wszystko co w jego mocy, by właśnie do tej 
sprawiedliwej rewindykacji nie dopuścić. Sabo- 
tuje więc prace misyj, szykanuje ich członków, 
wynajduje najrozmaitsze utrudnienia, przeszko 
dy, uniemożliwiające zwrot zagrabionego mie- 
nia prawym właścicielom. Cóż robić? Gen. Clay 
ma dla Niemców zbyt czułe serce, by mógł 
patrzeć obojętnie, jak im się dzieje „krzywda'', 
Gen. Olay dba o „materialne podstawy'* nie- 
mieckiego bastionu‘! 1 włącza ten „bastion'' 
w amerykańskie plany „obrony Zachodn''. Włą 
cza tak gorliwie, że przeciwko tej górliwości 


muszą protestować nawet przedstawiciele Fran- 
cji, Włoch, Belgii. 

Pracowitość — ta piękna zaleta człowieka. 
Ale w niczym przesądzać nie należy, bo prze- 
pracowanie jest rzeczą niebezpieczną i pociąga 
za sobą często fatalne konsekwencje. Bardzo 
wielu ludziom w Europie, a nawet w USA wy- 
daje się, że gen. Clay jest stanowczo przecią- 
żony pracą, że należy mu się urlop, wytchnie- 
nie, odpoczynek, w jakimś miłym zakątku oj- 
czystego kraju. Taki odpoczynek nie tylko wpły 
nąłby nader dodatnio na zdrowie fizyczne i stan | 


Obowiązek 


duchowy gen. Clay'a, ale również „— jak e9- 
dzimy, przyczyniłby się w znacznej mierze do 
oczyszczenia. atmosfery politycznej na terenie 
okupowanych Niemiec, a tym samym i w całej 
Europie, dla której sprawa niemiecka jest dziś 
kluczowym zagadnieniem pokoju i bezpieczeń- 
stwa, 

Doprawdy, warto pomyśleć o urlopie dla gen. 
Clay'4. Życzymy mu tego zasłużonego odpoczyn 
ku z całego serca. Bo przecież wszystko ma. swo 
je granice, więc i niesłychana „aktywność! ć 
amerykańskiego wielkorządcy —- również. 


B. D. 


walki © pokoi 


Wybitni intelektualiści francuscy o Kongresie Wrocławskim 


Na uroczystym zebraniu sprawozdawczym 
delegacji francuskiej na kongres wrocławski wy 
stąpił m. in. dyrektor państwowej szkoły zdob 
nictwa oraz instytutu wiedzy kinematograficz- 
nej Leon Moussiniae który złożył obszerną de- 
klarację. Moussiniac oświadczył, że kongres w 
obronie pokoju we Wrocławiu nakłada obowią- 
zek na wszystkich intelektualistów, którzy 


chcą przeciwstawić się propagandzie wojennej 
skupienia się wokół komitetów krajowych obro- 
ny pokoju w celu prowadzenia walki, która ża 
kończy się zwycięstwem. Moussiniac podkreślił 
że zwłaszcza artyści, których dzieła wojna nisz 
czy, muszą zrozumieć, że walcząc o pokój, wal- 
czą o ocalenie swej sztuki, aby mogła zostać 
przekazana następnym pokoleniom. 


Wo i owo 
Pożytek z beczki 


Przeznaczenie beczki jest na ogół okre= 
ślone: służy ona jako kadź do kiszenia kapta 
sty, jako antałek do piwa, jako „Środek roza 
rywkowy* (beczka śmiechu) itp. Nie znaczy 
to jednak, aby użytek z beczki nie mógł być 
jeszcze inny. Ot, np. w starożytności pewien 
filozof grecki, niejaki Diogenes, urządził s0- 
bie, jak wiadomo, mieszkanie w beczce. 

— Obecnie — mimo wielkiego głodu miesz 
kaniowego — nie słyszeliśmy jakoś, aby bez- 
domni szli w ślady Diogenesa. Naśladują na- 
tomiast — o dziwo! — greckiego cynika.. 
współpracownicy angielskich placówek dy: 
plomatycznych. Oto — jak donosi prasa = w 
tych dniach czechosłowacka straż graniczna 
zatrzymała na Morawach pewien samochód 
ciężarowy, oznaczony znakami dyplomatycz- 
nymi. W samochodzie znajdowali się urzęd- 
nicy ambasady angielskiej w Pradze oraz 
parę beczek po benzynie. Beczki te nie były 
puste: „zawierały* dwóch lokatorów „współ- 
pracujących“ z ambasadą: J. Phillipa z Pra- 
gi i Pliske z Zarea, 

Ciekawi was, p. t. czytelnicy, czemu J. 
Philip i Pliska szukali locum à la Diogenes? 
Przypuszczacie może, iż byli nowoczesnymi 
cynikami? To też z całą pewnością, ale prze- 
de wszystkim — szpiclami, ukrywającymi 
się przed „okiem“ czechosłowackich organów 
bezpieczeństwa. 

F. Tam. 


ZSRR - kraj przodującej techniki 


Dobitny wyraz wyższości gospodarki socjalistycznej nad kapitalistyczną 


Wyższość systemu gospodarki socjalistycz 


nej nad kopitalistyczną ` można stwierdzić 
najlepiej, obserwując  glgankyczny wzrost 


i stały rozwój gospodarki narodowej Zwiąż. 
ku Radzieckiego. 

Najważniejszym wskaźnikiem poziomu 
i tempa rozwoju gospodarki narodowej jest 
w pierwszym rzędzie rozwój produkcji prze 
mysłowej, która warunkuje poziom i tempo 
rozwoju wszystkich innych dziedzin życia 
gospodarczego, Podczas, gdy przemysł 
państw kapitalistycznych w okresie między 
dwiema wojnami nie przekraczał poziomu 
roku 1913 — przemysł Związku Radzieckie- 
go w roku 1940 wzrósł w porównaniu z prze 
mysłem roku 1913 prawie dwunastokrotnie, 


Wieści ze Związku Radzieckiego 


HUTNICY MAGNITOGORSKA 
PRZEKROCZYLI PLAN 


Dnła 20 listopada Magnitogorski Kombinat! 
Hutniczy (Ural) wykonał 11-miesięczny plan 
produkcji całego cyklu hutniczego (surówka, 
stal, walcówka), i 


PRZEMYSŁ SPOŻYWCZY „ad SE 


Przedsiębiorstwa przemysłu spożywczego, 
Kazachskiej SRR wykonały przedterminowo | 
plan roczny, zwiększając produkcję o półtora 
raza w porównaniu z rokiem zeszłym. Roz- 
szerzyła się znacznie baza wytwórcza prze- 
Mmysłu spożywczego. W roku bieżącym zakoń 
czono budowę pierwszej części nowej fabryki 
wyrobów makaronowych w Ałma-Ata. Prze- 
prowadzono również rekonstrukcję szeregu 
piekarń mechanicznych. 


NOWY KOMBAJN GÓRNICZY 


W gorłowskich zakładach budowy maszyn 
, im. Kirowa (Ukraina) wyprodukowano dwa 
wzorcowe kombajny górnicze. Zostały one' 
skonstruowane przez współpracowników Pań 
stwowego Instytutu ‘projektowania Maszyn 
Górniczych, 


szczeniu go w ruch można równocześnie prza 
prowadzać wyręb w dolnej 1 górnej części 


warstwy węglowej. Górna część może sie pod 
nosić lub opuszczać w zależności od wielko- 
ści warstwy. Nowy kombajn został wypróbo- 
wany w warunkach produkcyjnych. x 


PONADPLANOWE OSZCZĘDNOŚCI 


Górnicy Zagłębia Moskiewskiego zobowlą- 
zali się dać krajowi 22 miliony rubli ponad- 
planowych oszczędności, wykonali swoje zo- 


,bowiązanie przedterminowo. W ciagu 10-mie 


sięcy kombinat „Moskwougol* dał 22 milio- 
ny 80 tysięcy rubli ponadplanowego zysku. 
+ sk R 
W liście do Stalina robotnicy przedsię- 
biorstw w Dzierżyńsku (obwód gorkowski) 
zobowiązali się dać do końca roku 64,7 mi- | 
lionów rubli ponadplanowych oszczędności. | 
Zobowiazanie swoje wykonali przedtermino- | 
wo, zaoszczędzając 65 milionów rubli ponad! 
plan. 
ODZNACZENIE i 
MARSZ. MALINOWSKIEGO 


W związku z 50-letnią rocznicą urodzin 
marszałka Związku Radzieckiego, Rodlona 


, Malinowskiego, Prezydium Rady Najwyższej 1940, to jest 
Kombajn składa się z dwóch cześci. Po pu- ZSRR odznaczyło go orderem Lenina w uzna | 1913, 


niu zasług wobec państwa 1 sił 


zbrojnych 
Związku Radzieckiego. 


Przemysł carskiej Rosji produkował w roku 
1913 pięć razy mniej towarów niż Niemcy, 
podczas gdy przemysł radziecki w przede- 
dniu drugiej wojny światowej zajął pierw- 
sze, co do ilości produkowanych towarów, 
miejsce w Europie. Prześcignął on przemysł 
Francji, Anglii i Niemiec. 

Nie bacząc na ciężkie straty, powstałe 
wskutek zniszczeń drugiej wojny światowej 
— krzywą rozwoju przemysłu radzieckiego 
stale wzrasta również po wwojnłe. Wzrost 
produkcji przemysłowej ostatnich lat wyra- 
ża się następującymi cyframi: (cyfry podane 
są w porównaniu z rokiem poprzedzającym) 
w 1946 roku — 20 procent, w 1947 — 22 pro 


cent, w pierwszym kwartale roku 1948 
wzrost wynosił 32 procent, w drugim 24 
procent, 


W osiągnięciu tak ogromnego tempa roz 
woju przemysłu socjalistycznego i całej go- 
spodarki kraju- odgrywa bardzo poważną 
rolę wielki postęp techniki, Rozwój techn: 
ki w ZSRR realizuje planowo partia komu- 
nistyczna i rząd radziecki, Idzie on szcze- 
gólnymy torami, wypływającymi z odrębno- 
ści socjalistycznego systemu ekonomicznego. 

Rozwój techniki w państwach kapitali- 
stycznych odbywa się nierównomiernie 
Okresy rozwoju przerywane są tam okresa- 
mi zastoju, a nawet  zmiszczenia techniki, 
zwłaszcza w okresie nadprodukcji, Inaczej 
dzieje się w Związku Radzieckim, gdzłe 
mieprzerwany i szybki wzrost techniki jest 
nieodłącznym zjawiskiem całości rozwoju 
ekonomicznego ZSRR. 


W wyniku radzieckiego systemu uprzemy 
słowienia osiągnięto w Zwiazku Radzieckim 
w bardzo krótkim czasie najwyższą w porów 
naniu z przodującym] krajami kapitalizmu 
— strukturę produkcji przemysłowej. Już 
w roku 1941 ciężki przemysł ZSRR był 
15,5 razy większy niż w roku 1913, prze- 
mysł budowy maszyn 50 razy. większy niż 
w roku 1913. Powojenny plan pięcioletni 
przewiduje dalszy dwukrotny wzrost prze- 
mysłu budowy maszyn w stosunku do roku 
sto razy większy niż w roku 
Ciężar właściwy ciężkiego przemysłu, 
produkującego maszyny i inne środki pro- 
dukcji, wynosił 84,8 procent ogólnej warto- 
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Przegląd prasy radzieckiej 


Decyzje w Sprawie Zaglębia Ruhry 


Przed kilku dniami na Plenum Zgroma: 
dzęnia Generalnego toczyła się wobec licznie 
zebranej publiczności i przedstawicieli pra- 
sy dyskusja nad sprawozdaniem Komitetu 
Politycznego o wynikach rozpatrzenia wnio- 
sków radzieckich w sprawie zakazu użycia 
broni atomowej i redukcji zbrojeń, 

Sprawozdanie o tym posiedzeniu 
moskiewskie zamieściły pod następującymi 
tytułami: „Polityce podżegaczy wojennych 
przeciwstawia się polityka obrońców poko- 
ju“. Delegacja ZSRR walczy nadal o wpro- 
wadzenie zakazu użycia broni atomowej i o 
redukcję zbrojeń”. 

Specjalny korespondent „Tass“ donosi z 
Paryża, że” w trakcie posiedżenia „zaznaczy- 
ła się wyraźnie granica między stanowiskiem 
dwóch obozów — obozu sił demokratycznych 
i obozu sił imperialistycznych. Z jednej stro- 
ny przedstawiciele USA, Wielkiej Brytanii i 
Francji bronili angielsko-amerykańskiego 
projektu rezolucji, który pozostawia pełną 
swobodę działania  podżegaczom wojennym. 
prowadzącym wściekły wyścig zbrojeń. Z 
drugiej strony przewodniczący delegacji ra- 
dzieckiej Wyszyński, demaskując rzeczywiste 
dążenia autorów tego projektu rezolucji, bro 
nił wniosków radzieckich, zmierzających do 
utrwalenia pokoju i bezpieczeństwa”. 

Delegaci Francji, USA i Wielkiej Brytanii 
nie mogli niczego nowesgo dodać do swych 
wyświechtanych argumentów przeciw wnio- ' 


gazety 


skom radzieckim, powtarzanych bez końca w 
ciągu ostatnich dwóch miesięcy na plenar- 
nych posiedzeniach Zgromadzenia Generalne 
go. Tak np. przewodniczący delegacji USA, 
Dulles powtórzył już niejednokrotnie sprosto 
wane oszczercze twierdzenie, jakoby Zwią- 
zek Radziecki utrzymywał „pod bronią* po- 
łowę sił zbrojnych, którymi dysponował pod- 
czas wojny. Równocześnie przemilczał on po- 
wszechnie znane fakty wściekłego wyścigu 
zbrojeń USA, Dulles oświadczył, że siły zbroj 
ne Stanów Zjednoczonych stanowią zalódwie 
„mały procent sił zbrojnych USA z okresu 
wojny“. 


Dulles usiłował przedstawić sprawę tak, 
aby wytworzyć wrażenie, że siły zbrojne An- 
glii i Francji są znikome. Ignorując w dal- 
szym ciągu bezceremonialnie fakty, Dulles 
stwierdził następnie, że wnioski radzieckie 
nie przewidują organizacji kontroli i inspek- 
cji międzynarodowej, chociaż w istocie rze- 
czy ZSRR proponuje wprowadzenie ostrej 
kontroli międzynarodowej w sprawie reduk- 
cji zbrojeń i zakazu użycia broni atomowej. 
Jak się należało spodziewać, Dulles poparł 
całkowicie projekt rezolucji, wysunięty przez 
większość Komitetu Politycznego. 


Wtórując swemu amerykańskiemu kole- 
dze, delegat brytyjski Mac Neil usiłował 
usprawiedliwić wyścig zbrojeń w WETA 
Brytanii, powołując się na to. że iakohy ra»! 


dzieckie siły zbrojne pięciokrotnie przewyż- 
szają brytyjskie, 

Specjalny korespondent „Tass“ podkreśla, 
że całkowita  bezpodstawność  wyświechta- 
nych argumentów wysuwanych przez przed- 
stawicieli mocarstw zachodnich . przeciwko 
wnioskom radzieckim, stała się szczególnie 
oczywista w świetle wystąpienia przewodni- 
czącego delegacji ZSRR, Wyszyńskiego. 

Analizując angielsko-amerykański projekt 
rezolucji w sprawie rozpatrywanego proble- 
mu, Wyszyński dowiódł, że składa się on z 
pustych frazesów i nic nie znaczących twier- 
dzeń. W istocie rzeczy projekt ten jest rów- 
noznaczny z rezygnacją ze wszelkiej działal- 
ności w dziedzinie uregulowania kwestii 
zbrojeń, 

Przewodniczący delegacji radzieckiej do- 
wiódł, że wnioski radzieckie odpowiadają naj 
żywotniejszym interesom wszystkich miłują- 
cych pokój narodów. i 

Z tym — oświadczył w zakończeniu Wy- 
szyński, wiążą wszystkie swe nadzieje setki 
milionów ludzi na całym świecie. Do tego 
dąży wielomilionowy naród radziecki. Do te- 
go dąży rząd radziecki, który przysłał nas tu, 
abyśmy bronili tej wielkiej sprawy. 

Ostatnie słowa przemówienia Wyszyńskie- 
go powitane zostały przez wielu delegatów 
i obecną na sali publiczność długotrwałymi 
oklaskami 


ści produkcji przemysłowej Związku Ra 
dzieckiego w roku -940, i był wyższy niż w 
czołowych państwach kapitalistycznych, przy 
czym cała gospodarka narodowa zaopatrywa 
na była w maszyny wytwórczości krajcwej. 

Rozwoju techniki w Związku Radzieckim 
nie hamuje istnienie staryzn urządzeń prze 
mysłowych, które w państwach kapital. 
stycznych są kulą u nogi przedsiębiorstwa 
i przeszkadzają wprowadzeniu inowacji tech 
nicznych. Stworzony w latach władzy Ta- 
dzieckiej aparat produkcyjny jest zupełnie 
nowoczesny, W 1937 r. 80 procent całej pra 
dukcji przemysłowej ZSRR pochodziła z no 
wych przedsiębiorstw, założonych po roku 
1928, W roku 1940 przedsiębiorstwa te pro- 
dukowały już 96,6 procent metali, 88,3 pros, 
maszyn, 95,2 proc, artykułów chemicznych 
itd, 

W Związku Radzieckim stworzone zostały 
nowe gałęzie przemysłu, które mie istniały 
w Rosji przedrewolucyjnej, jak produkcja 
obrabiarek, narzędzi, motorów, budowa 
maszyn- ciężkich i energetycznych, produk- 
cja. traktorów, samochodów, _ samolotów, 
przemysł chemiczny i inne. Budowa nowych 
zakładów przemysłowych, oraz rekonstruk- 
cja już istniejących, odbywa się na -podsta 
wie zastosowania majwybiiniejszych osiąg 
nięć nauki i techniki. 


Polityka partii komunistycznej {i rządu 


radzieckiego w zakresie rozwoju techniki 
idzie po linii powszechnej mechanizacji 


wszelkich procesów, wymagalłących pracy 
rąk ludzkich, nie tylko ze względów ekono 
micznych, ale też dla ułatwienia warunków 
pracy. Jeśli chodzi o mechanizację pracy ta 
kich gałęzi przemysłu, jak naftowy, weglo- 
wy, rybny, Związek Radziecki już przed woj 
ną zajmował jedno z pierwszych miejsc na 
świecie. 

Ilość węgla, np, dobywanego w  £posób 
zmechanizowany, wynosiła w stosunku do 


całości produkcji w Związku Radzieckim w. 


roku 1937 — 89,6 procent, podczas edy w 
Ameryce 84,8 proc, w Anglli 62,7 proc, a 
w Niemczech 86,9 procent. W ostatnich la- 
tach w radzieckim przemyśle węglowym 
znajdują coraz szersze zastosowanie kombaj 
ny górnicze i inne maszyny, które umożliwia 
ją mechanizację wszystkich procesów wydo- 
bywania węgla, 

Zmechanizowanie pracy - w Związku Ra 
|dzieckim realizuje się także na podstawie 
szerokiej elektryfikacji przemysłu. Współ. 
czynnik elektryfikacji, tj. ciężar gatunkowy 
motorów elektrycznych w stosumku do łącz 
nej mocy wszystkich motorów wynosił w 
ZSRR już w roku 1936 81,6 procent, tj. wte- 
cej niż w USA ij Niemczech, W przemyśle 
budowy maszyn współczynnik ten wynosił 
przed wojną 95 procent, a w przemyśle wę 
glowym 94 procent, Szeroko stosuje się ener 
gię elektryczną w transporcie kolejowym, 
przemyśle drzewnym i rolnictwie, 

Radziecki przemysł wstąpił zdecydowanie 
na drogę automatyzacj! obsługi 1 kontroli 
wszelkich procesów mechanicznych i techno 
logicznych, Dużego rozmachu nabrała w 
ostatnich latach automatyzacja procesów pro 
dukcyjnych w przemyśle metalurgicznym. 
chemicznym,  celulozowe-papierniczym i inm- 
nych gałęziach przemysłu. 

Postęp techniczny w Zwłązku Radzieckim 
prowadzi w przeciwieństwie do państw kapi 
talistycznych do ułatwienia pracy | poprawy 
bytu robotnika, W szczególności intensywny 
rozwój ciężkiego przemysłu stwarza prze: 
słanki dla szybkiego rozwoju rolnictwa i 
wszystkich gałęzi przemysłu lekkiego, produ 
kującego artykuły codziennego użytku. 

Wspólne wysiłki uczonych radzieckich, In 
żynierów, techników i wszystkich pracują- 
cych ZSRR dają gwarancję dalszego szybkie 


go rozwoju techniki ; gospodarki narodowej 
Zwłazku Radzienkiego. 
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Bałoga Państwowych , Zakładów = Przemysłu 
Bawełnianego Nr 3 nie spoczywa na laurach i 
nadal w codziennym wysiłku zmierza do dal- 
szego zwiększenia nadwyżki produkcji na dzień 
Eongresn Zjednoczeniowego. 

23 listopada osiągneły PZPR Nr 8 nowy suk 
ces wykonując plan dzienny w przędzalni śre- 
dnioprzędnej w 104 proe, w odpadkowej w 119 
proc, a w tkalni w 113 proc. 

Druga czołowa fabryką przemysłu .bawełnia- 
nego — PZPB w Pabianicach uzyskała w przę 
dzalni ceienkoprzędnej 103 proe., w średnioprzę 
dnej 107 proc, w odpadkowej 107 proc., w tkal 
ni 119 proc. - 

PZPB Nr 16 wykonały znowu plan dzienny 
ze znaczną nadwyżką (117 proc.), a PZPR Nr 7 
uzyskały w przędzalni 105 proc. i w tkalni 115 
proe. 

PZPB Nr 2 wykonały plan z nadwyżką w 
tkalni (107 proe.) i przędzalni  odpadkowej. 
Przędzalnia średnioprzędna . wykazała wpraw- 
dzie niedobór (97 proe.) ale wyniki osiągnięte 
c: nią lepsze są od wyników z .dni poprzed 
nich. 

PZPB w Zgierzu wykonały plan dzienny w 
103 próc., co stanowi obniżenie produkeji w po 
równaniu z wynikami osiągniętymi na prze- 
strzeni ostatnich dni. 

PZPB w Ozorkowis znown wykonały plan z 
nadwyżką w tkalni (136 proc.) i w przędzalni 
odpadkowej (157 proc.) . Przędzalnia średnio- 
przędna wykonując plan w 94.5 proc, wykazu- 
je zmniejszenia niedoboru. 


PRZEMYSŁ WEŁNIANY 


23 listopada najlepszy wynik dnia w przemy 
fle wełnianym uzyskała zaloga PZPW Nr 6 
wykonując plan dzienny w 144,3 proe. 

- Wysoki stopień wykonania planu wykazały 
również PZPW Nr 5 (133 proc.) i PZPW Nr 4 
(131 próc.) 

PZPW Nr 3 miały dzień pełen sukcesów, wy 
konując plan w przędzalni w 143 proe.. w tkal 
ni w 114 proc, a w wykończalni aż w 160 pro 
centach, Natomiast PZPW Nr 2 doznały pewne 
go niepowodzenia, uzyskując wprawdzie 120 


Tea 


POD NOULNO ODU 


Arrow ery 


proc. w przędzalni, ale nie wykonując planu w 
tkalni (96 proc) i w wykończalni (95 proe.), 

PZPW Nr 1 wykonały plan w tkalni w 101 
proce. i w wykończalni w 117 proc. Ale przę- 
dzalnia wykazała pewien niedobór, wykonując 
zadanie dzienne tylko w 97 proc. PZPW Nr 35 
znowu wykonały plan dzienny, uzyskując w 
przędzalni 106 proc. a w tkalni 108 proc. Wiel 
ki. sukces osiągnęły dnia 23 listopada PZPW 
Nr 37, które wykazały się następującymi wy- 
nikami: przędzalnia — 123 proc. planu, tkalnia 
— 180 proc., wykończalnia — 180 proc. 

PZPW Nr 38 i PZPW Nr 39 wykonały plan 
z dość znaczną nadwyżką w tkalniach i wykoń 
czalniach. Natomiast w przędzalniach (szcze- 
gólnie w zakładach Nr 38) planu dziennego nie 
wykonały. 


PZPW Nr 30 w Zgierzu uzyskały w przędzal 
ni 114 proc, a w tkalni 101 proc, a PZPW Nr 
18 (także Zgierz) uzyskały nadwyżkę w przę- 
dzalni przy znacznym jednakże* niedoborze w 
tkalni. 

PZPW w Ozorkowie nie wiele już brakowa- 
ło dò wypełnienia planu dziennego w przędzal 
ni (99 proc.), Za to tkalnia (114 proc.) i wy- 
kończalnia (128 proc.) spisały się znacznie le- 
piej. 


MŁODZIEŻ DLA UCZCZENIA KONGRESU. 

W dniu wczorajszym dla uczczenia Kongresu 
Zjednoczeniowego młodzież Gimnazjum im. Ko- 
pernika zrzeszona w ZMP i SP pracowała przez 
cały dzień w PZPB Nr 4 przy ładowaniu baweł 
ny, w ślusarni i w stolarni. (m.) 


- Pomoc Zimowa przystępuje do dzieła 


Zbiórki uliczne co drugą niedzielę 


5 grudnia rozpocznie się akcja zbiórek ulicz 
nych na rzeqz Pomocy Zimowej. Zbiórki będą 
organizowane co drugą niedzielę, W związku 
z tym w dniu dzisiejszym odbędzie się o godz. 
18-ej w lokalu Miejskiego Komitetu Opieki -Spo 
łecznej przy ul. Piotrkowskiej 49 zebranie 
przedstawicieli Zw. Zawod., Rad Zakładowych 
i organizacji młodzieżowych. Na. zebraniu tym 
ustalony zostanie szczegółowy plan akcji zbiór 
kowej. 


Pisaliśmy już o tym że ogrodnicy Wielkiej 
Łodzi dostarczają warzywa w ramach akcji Po 
mocy Zimowej. Obecnie za przykładem ogrod- 
ników poszli rolnicy Wielkiej Łodzi, którzy ró 
wnież dostarczać będą zamiast ofiar  pienięż- 
nych produkty w naturze, a mianowicie, zboże, 
mąkę, ziemniaki itp. 

Produkty te zwożone będą do I Domu Dziec- 
ka przy ul. Napiórkowskiego 89 i do II Domu 
Dzieckacw Romanowie pod Łodzią (m.) 


MO dba o porządek w mieście 


Akcja oczyszczania poniemieckich nieruchomości 


Nasza dzielna Milicja Obywatelska dba 
o zachowanie porządku na terenie mia- 
sta. Bierze również czynny udział w ak- 
cji miesiąca czystości. j 

Z inicjatywy 14-go Komisariatu M. O. 
wesniedzielę 21 bm. od godziny 8—15 po 
południu odbyło się oczyszczanie posesji 
mieszczących się na terenie 14 Komi- 
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sariatu. Udział w tej akcji wzięli funkcjo 
nariusze 14-go Komisariatu M. O., właści- 
ciele pojazdów konnych oraz administra- 
torzy i mieszkańcy poszczególnych pose- 
sji, wymagających odśmiecania. Wszyscy 
wyżej wymienieni pracowali bezpłatnie 
i poświęcili wolny czas niedzielny, aby 
podnieść stan sanitarny naszego miasta. 


TETTETETT 


oroczna zima nie zaskoczy łódzkich robotników 


Warunki mieszkaniowe ulegną poprawie 


Miasto wykorzysta na czas dotacje Rady Państwa 


Zbliża się termin 31 grudnia, wyznaczony 
przez Radę Państwa, jako ostateczny dla 
wykorzystania dotacji, przyznanej na po- 
“Jepszenie warunków mieszkaniowych robot. 
ników łódzkich, Toteż wczorajsze posiedze- 
nie Nadzwyczajnej Komisji, zajmującej się 
sprawą rozdziału racjonalnego dotacji po 
święcone było ustaleniu, czy agendy miej- 
skie, które otrzymały dotację wykończą w 
określonym terminie rozpocznie roboty re- 
montowe | czy nadchodząca 
robotników Łodzi w lepszych 
niż ubiegła, 

Ze sprawozdania Zarządu Nieruchomości 
wynikało, że na ogólną ilość zleceń na re- 
monty —211, wykonano 190. Na 418. zleceń 
na remonty dachów wykonano 244, wykoń- 
czomo 35 studzien, 16 ustępów, 70 robót in- 
stalacyjno-elektrycznych. Cyfry te wskazują 
mą to, że w ciągu ostatniego tygodnia robo- 
ty znacznie posunęły się naprzód. Natomiast, 
jeżeli chodzi o instalacje wodociągowe i ka 
nalizacyjne, to nic się nie zmieniło ze wzglę 
du na to, że szereg robót jeszcze trwa i wy 
maga przynajmniej jeszcze jednego tygod- 
nia, Do dnia wczorajszego Zarząd Nierucho 
mości wydatkował na roboty ogólne około 
87 mil, zt i ma w zapasie 4,600 rolek papy. 

Przykre doświadczenie Zarządu Nierucho 
mości z prywatnym przedsiębiorcą budowla 
nym, Żarskim, nauczyło Zarząd Nierucho- 
mości, aby dawał zamówienia wyłącznie tym 
fimmom budowlanym, które mają odpowied 
mie uprawnienia. Dlatego też teraz tylko 
i4.cie firm wykonuje roboty. Są to wyłącz 
nie firmy prywatne, ponieważ, niestety — 
nie wiadomo z jakich względów — firmy 
państwowe nie zgłosiły się po zamówienia. 
W związku z tym Zarząd Nieruchomości 
wezwie pisemnie państwowe / przedsiębior- 
stwa budowlane po odbiór zamówień, Wy- 
daje się nam, że akcja ta jest stanowczo 
spóźniona i że od samego początku należało 
kategorycznie wezwać przede wszystkim fir 
my państwowe do remontów mieszkań ro- 
botniczych. 

Nadzwyczajna Komisja postanowiła rów- 
nież wyznaczyć 5 mil. zł dotacji na zakup 
ok, 1,700 blaszanych puszek na śmiecie dla 
domów pod Zarządem Nieruchomości, 

W ten sposób podniesiony zostanie stan 
higieniczny domów robotniczych na przed- 
mieściach, a jednocześnie zaoszczędzi się po 
każne sumy, które musiałyby być wydatko 
wane na reperacje starych śmietników. 

Szereg wniosków Dyrekcji Zarządu Nie- 
ruchomości postanowiła Nadzwyczajna Ko- 
misja rozpatrzyć wspólnie z Radą Państwa 
uznając, że jedynie Rada Państwa upoważ- 
nioną jest do rozstrzygnięcia. Przede wszy 
stkim Rada Państwa zadecyduje, czy koszty 
transportu materiałów budowlanych, oraz 
projektów i planów technicznych, które „do 
tychczas pokrywał Zarząd- Nieruchomości, 
mają być pokryte z dotacji, Dalej—czy na- 
eży rozpoczynać remonty, których w tym 
roku nie będzie można ukończyć. Chodzi tu 
taj o dom przy ul. Wschodniei 52 i Koper- 


warunkach, 


zima zastanie |. 


Poza tym Miejskie Zakłady Komunikacyj- 
ne wykonały nadprogramowo szereg linii 
tramwajowych i chciałyby „również pokryć 
ich koszta z dotacji Rady Państwa, Rada 
Państwa bowiem przeznaczyła tylko 4 mil, 
zł na budowę linij tramwajowej na ul. Da 
browskiego, a tymczasem tramwajarze dla 
uczczenią Kongresu dodatkowo układają to 
ry na ul. Warszawskiej na której linia bę- 
dzie oddana do użytku już jutro. 

Komisja Nadzwyczajna zajęła w tej spra 
wie stanowisko, że bezwzględnie budowa il- 
nii tramwajowej leży w ramach instancji 
Rady Państwa polepszenie warunków bytu 
klasy robotniczej, Przedmieścia, które otrzy 
mały teraz linię tramwajową były przed 
wojną zaniedbane, a obecnie mają: dogodną 
kcmunikację z miastem. Linia tramwajowa 
na ul, Warszawskiej, którą w tej chwili 
ułóżoro. jest częściowa, na wiosnę będzie 
doprowadzona do lasu  Łagiewnickiego, co 
udostepni ludności pracującej letnie wy- 
cieczki z zadymionej Łodzi na wieś. Ponie- 


waż jednak Rada Państwa nie przewidziała]. 


tych sum, sprawa ta wymaga jej zatwier- 
dzenia, i 
Co się tyczy Domy dla pracowników tram 
wajowych ħa Stokach, to 31 grudnia br. 
będzie wykończony blok przy ul, Skalnej 
NESST t 
Starostwo Północne wykończyło już domy 


przy ul, Zawiszy, a roboty zabezpieczające 


Str. 5 
M tę! z powrotem 


Igraszki z ogniem 


Idę w piątek, po południu = informuje 
nas ob. Korczak — ul. Gdańską, koło Po- 
litechniki, a tu z podwórza domu, położo- 
nego naprzeciw, dobywają się płomienie 
ognia. : 

— Pożar — myśle sobie i biegnę na dru 
gą strone ulicy. W bramie napotykam 
dwie kobiety, mieszkanki, widać, owega 
domu. ; j 

— Pali się! — wołam. 

— Ai owszem — przytakują kobiety — 
palimy słomę z sienników na podwórzu. 

Paliły słomę — zgoda, ale czy właści- 
wym paleniskiem jest miejsce, położone 
tuż koło drewnianego parkanu i drewnia= 
nej chałupki? Czyżby łódzka Straż Ognio- 
wa miała za mało roboty? 


Igraszki z wodą 


„Wszystkie prace, związane z odbudo- 
wą haii targowej przy ul. Kościelnej — 
czytamy w „Dzienniku Łódzkim“ — zo- 

| stały ukończone.. Prawdziwą ozdobą hali 
będzie artystycznie wykonana fontanna, 
czynna przez cały dzień“, k 

Nie mamy, oczywiście, nie przeciw „ar- 
tystycznie wykonanej fontannie", Niech 
sobie będzie czynna cały dzień. Ale 
przy okazji przypominamy jeszcze raz, ko 
mu należy wg. tzw. kompetencji o licz- 
nych łódzkich studniach, które dla odmia- 
ny są cały dzień (i noc)... nieczynne. 

Przyjemność oglądania fontanny mąci 
nam dotąd nieprzyjemność oglądania 
mieszkańców Łodzi, odbywających z wia- 


aa daleką drogę do ulicznych hydran- 
ów. 


Mleko z pasem i bez pasa 


Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział 
Zdrowia — przypomina, że zgodnie z obo- 
wiązującymi przepisami dozwolona jest 
sprzedaż mleka chudego, to jest takiego, 
z którego odciągnięto tłuszcz częściowa 
lub całkowicie. Naczynia, w których mle- 
ko chude jest dostarczane do sprzedaży, 
powinny mieć prócz wyraźnego napisu 
„chude mleko“ pas w górnej części na ze- 
wnątrz wymalowany niebieską olejną far- 
bą, co najmniej 3 cm szerokości okalający 
naczynie. Pas ten szerokości 1 cm na bu- 
telkach z takim mlekiem 'oraz napis „chu- 
de mleko* mogą być umieszczane na ety- 
kietach. 

A czynniki kontrolne winny zwrócić — 
w związku z powyższą inowacją — bacz= 
ną uwagę, aby „chude mleko“ nie różniło 
się od „mleka tłustego“ tylko.. pasem i 
napisem. Bo niewątpliwie paskarze mle- 
kiem będą chcieli pas ów na swoją ko- 
rzyść wykorzystywać. 

UUUDMONOTOOOWNONNNN 


Gwiazdka dla dzieci 
członków PSS 


Tradycyjne choinki dla dzieci członków 


są w toku. Przy czym w jednym z domów| PSS w roku bież. przybiorą charakter ma- 


uzyskano dodatkowo mieszkanie, 
się z pokoju z kuchnią, 
Zakład kąpielowy przy ul 


składające | Sowy, 'PSS urządz, poczynając 


h od dnia 4 
grudnia 1948 r, do dnia 15 stycznia 1949 r. 


Żeromskiego | 26 choinkowych uroczystości dla całej rzeszy 


53 będzie również gotów w terminie. Budy-| dziecięcej — 14,000 dziatwy. 


nek jest już pod dachem, ukończone zostały 


roboty murarskie i ciesielskie oraz rozpoczę| kiej Łodzi i Zgierzu, 
to roboty wewnętrzne, jak ustawianie ścian | będą mogły spędzić 


W 26 salach, rozrzuconych po całej Wiel- 
dzieci członków PSS, 
radośnie czas, uczestni 


itp. cząc w bogatym programie i ofrzymujac 
Tegoroczna zima nie zaskoczy robotników gwiazdkowe podarki. Komitety ER. 
łódzkich w zrujnowanych mieszkaniach, | wybiorą  dzięci najbiedniejsze w wieku od 


wszystkie bowiem agendy miejskie zobowią 
zały się wykorzystać dotacje w terminie, 
Ń M. Zal, 


7 do 14 lat i zaopiekują się nimi na miej. 
scu. Na koszta tych choinkowych imprez 
PSS wyasygnowała kwotę 3 i pół miliona zł, 


Ludzie pracy uzyskają tańsze źródła zakupów 


PCH otworzy wkrótce 30 sklepów kolonialnych w Łodzi 


Przygotowania do ruchu przedświątecznego w pełnym toku 


W związku z przewidywanym wzmożonym po 
pytem przedświątecznym na szereg artykułów 
spożywczych, Państwowa Centrala Handlowa w 
Łodzi poczyniła już przygotowania mające uła 
twić pracującym nabycie ich po cenach hurto- 
wych. 

Jak w roku ubiegłym, i obecnie Rady Zakła 
dowe powinny zgłaszać dla swych pracowników 
zapotrzebowanie do placówek PCH na mąkę, sło 
dycze, owoce itp. artykuły. Państwowa Centrala 
Handlowa poza centralnym punktem sprzedaży 
hurtowej. mieszczącym się przy ul. Kilińskiego 
Nr 88, uruchomiła hurtowe filie branżowe. 


Od dnia 1 grudnia czynny będzie punkt sprze 
daży wyrobów cukierniczych, przy ul. Piotrkow 
skiej 152. Tutaj zaopatrzyć się będzie można w 
wytwory cukierniczych fabryk państwowych. 
Na święta rozprowadzone tu będą poważne ilo 
ści czekolady Wedla. 

MĄRĘ nabywać należy w filii mieszczącej 
się przy ul. Zagajnikowej 45. Ten punkt sprze- 
daży rozporządza bardzo poważnymi ilościami 
50 procentowej mąki pszennej. Ponadto przy 
ul. Piotrkowskiej 238 mieści się bogato zaopa- 
trzona filia hurtu spożywczego. 

Owoce, orzechy itp. Rady Zakładowe zama- 


Społeczeństwo nie zawiodło 
Pomyślne wyniki »Tygodnia Studenta« 


„Tydzień Studenta", 
bm. został zakończony w Łodzi zbiórką ulicz- 
ną w niedzielę, dnia 21 bm., na terenie wo 
iewództwa zaś Akademią, urządzoną stara- 
niem Towarzystwa Przyjaciół Młodzieży 
Szkół Wyższych w świetlicy PZPB w Pabin- 
-icach, K 

Zbiórki na obszarze województwa przynio 
sły: w Zgierzu 28 tys. zł, w Pabianicach 86 
tys. zł, w Skierniewicach 16 tys. zł, Z dal- 
szych terenów napływają stopniowo zebra: 
ne sumy, 

W Łodzi zbiórka uliczna dała ponad pół 
miliona zł. Do TPMSW napływają poza tym 
listy imienne ofiarodawców. W ofiarności 
przodują dotychczas Prokuratura Sądu Okrę 
gowego w Łodzi, koło Zw. Zawodowego 
Prac, przy Głównym Instytucie Włókienni- 
czym oraz Okregowa Komisja Zw. Zawodo 
wych W ramach akcji „Tyzodnią Studenta“ 


Studenta” 


trwający od 14—21| przeprowadzone były również w wojewódz- 


twie zbiórki żywności, które przyniosły ob- 
fite wyniki, Np. w powiecie rawsko-mazo- 
wieckim ze zbiórki żywnościowej uzyskano 
kilkadziesiąt metrów mąki i innych pro- 
duktów, 


Dokładnych danych z całokształtu akcji: 
nie możemy jeszcze w tej chwili podać, po: 
nieważ wciąż* napływają zebrane sumy i 
sprawozdania z terenu. 


Sumy uzyskane ze zbiórek w „Tygodniu 
przeznaczone będą na stypendia 
dla niezamożnej młodzieży oraz na otwarcie 
prewentorium dla studentów zagrożonych 
gruźlicą, na które budynki przy ul, Elizy 
Orzeszkowej otrzymało Towarzystwo Przy- 
jaciół Młodzieży Szkół Wybszych — z ini 
cjatywy Prezydenta Łodzi tow. Eugeniusza 
Stawińskdego 8. W. 


wiać powinny w przechowalni owoców PCE, 


mieszczącej się przy ul. Południowej 42. Ponie- 
waż na te artykuły w okresie przedświątecz- 
nym będzie specjalnie duży popyt, kierownie- 
two tego punktu sprzedaży apeluje do ewentu- 
alnych odbiorców o wcześniejsze zgłaszanie za 
potrzebowań. 


Przewiduje się przy tym, że ceny owoców w 
okresie przedświątecznym nie będą się różniły 
od obecnych cen hurtowych. Cena jabłek wy- 
sokogatunkowych będzie się kształtowała na po 
ziomie 120 zł za kg. Jabłka kompotowe, gorsze 
gatunkowo, nabyć będzie można już od 60 z. 
Aby pracującym ułatwić zaopatrzenie się w 
jajka PCH uruchomiła przy ul, Andrzeja 17 
specjalny pnkt sprzedaży w którym odbywa się 
zarówno sprzedaż hurtowa jak i detaliczna. Na 
bywcy okazywać muszą przy zakupie jaj legity 
macje Zw. Zawodowych. Na okres świąteczny 
PCH przeznaczyło do rozprowadzenia w Łodzi - 
pół miliona sztuk jaj. 

W związku że wzmożonym popytem na arty- 
kuły spożywcze w okresie przedświątecznym 
Państwowa Centrala Handlowa przystępuje w 
grudniu do uruchomienia 30 własnych kolonial- 
nych sklepów detalicznych. Będą one rozmiesz- 
czone we wszystkich dzielnicach miasta. Pow- 
stające sklepy PCH będą nowocześnie urzą- 


dzone i rozporządzać będą bogatym asortymen 
tem towarów, 

Powstanie tylu nowych państwowych punk- 
tów handlu detalicznego w naszym mieście przy 
czyni się wydatnie do poprawy warunków zao- 
patrzenia ludzi pracy w artykuły pierwszej po 
trzeby po cenach racjonalnie skalkulowanych. 


Wielki zryw młodzieży 
ZMP.-owej 


Młodzież polska niedawno przeżyła naj- 
bardziej radosną w swych dziejach chwiię — 


zjednc cnie swych szeregów w jednolity, pa 
tężny Związek Młodzieży Polskiej. 

Dziś młode pokolenie Polski Ludowej 
wraz z całym Narodem znowu znajduje się 
w przededniu epokowego wydarzenia — w 
przededniu» zjednoczenia polskiej klasy rol 
botniczej. 


W całym kraju rozbrzmiewa doniosłym e- 
chem słowo: JEDNOŚĆ. Dzień 8 grudnia br. 
to zwycięstwo rewolucyjnej myśli polskiego 
ruchu róbotniczego, zwycięstwo mąrksistow- 
sko-leninowskich zasad. Zjednoczona Partia 


Robotnicza na tych zasadach oparta — po- 
prowadzi klasę robotniczą i cały naród do 
lepszego jutra — do socjalizmu. 


Przewodniczący Zarządu Głównego Związ- 
ku Młodzieży Polskiej kol. ZARZYCKI w o- 
statnim numerze „Pokolenia“ z dnia 21.XI. 
bf. pisze: 


„Związek Młodzieży Polskiej dołoży 
wszelkich sił, aby młodzież polska pod 
jego kierownictwem, przy boku Zjedno- 
czonej Partii klasy robotniczej dała swój 
największy wkład w dzieło budowy u- 
stroju socjalistycznego”. 


Projekt Statutu Zjednoczonej Partii klasy 
robotniczej mówi: 


„Zjednoczona Partia dąży do wszech- 
stronnego rozwoju młodego pokolenia i 
zapewnia młodzieży robotniczej, chłop- 
skiej i inteligenckiej możliwości nauki i 
pracy oraz otacza opieką ZMP — przo- 
dującą organizację młodego pokolenia”. 


Każdy członek Związku Młodzieży Pol- 
skiej z radością wita Zjednoczenie Polskiej 
Klasy Robotniczej! 

ZMP wita Kongres Zjednoczeniowy nowym 
młodzieżowym czynem. Lepszą, wydajniejszą 
pracą wyrażamy naszą radość. N 

Na apel ZMP-owców fabryki „Marciniak“ 
odpowiedziało i nadal odpowiada tysiące na- 
szych Kół. Nie pozostają w tyle ZMP-owcy 
robotniczej Łodzi — kolebki polskiego prole- 
tariatu. Rozwija się młodzieżowe współza- 
wodnictwo pracy. 

Nowymi osiągnięciami powitamy Kongres. 
Historyczny Kongres Zjednoczenia ruchu ro- 
botniczęgo. 


Józef Anioł 


Historyczny Kongres 


Zjednoczenia ruchu 


robotniczego młodzież ZMP wita wzmo- 
żeniem wydajności pracy—w dalszym ro- 
zwoju młodzieżowego współzawodnictwa 
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Nasz czyn przedkongresowy 


Korespondenci fabryczni „Irybuny Młodych* 


PAŃSTWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁU 
BAWEŁNIANEGO Nr 3 
„My, członkowie ZMP pragniemy czynem 
uczcić Kongres Zjednoczeniowy Polskiej Kla- 
sy Robotniczej i dlatego postanawiamy: 1) 
przepracować jedną dniówkę. a zarobione 
pieniądze przeznaczyć na Centralny Dom 
Młodzieżowy; 2) wezwać do współzawodnie- 
twa Koła ZMP przy PZPR Nr 4; 3) podnieść 
poziom ideologiczny członków ZMP“. 
Koło ZMP przy Przędzalni i Tkalni 
PZPB Nr 3 w Łodzi 


SZKOLNE KOŁO PRZY XI PAŃSTWOWYM 

GIMN. I LIC. W ŁODZI 
„Podejmujemy się do dnia 8 grudnia br. 
uporządkować boisko szkolne, wybudować 
urzadzenia sportowe i oddać je do użytku 
młodzieży z Dzielnicy Bałuty—Doły. aby w 
ten sposób uczcić historyczny dzień Zjedno- 

czenia Partii Robotniczych”. 

Koło ZMP przy XI Państw. Gimn. 

i Lie, w Łodzi 


I-SZE GIMNAZJUM PRZEMYSŁOWE 
PRZY PZPJG W ŁODZI 
JL. STRZ. KANIOWSKICH 69 
„My, młodzież fabryczna, zrzeszona w ZMP 


i hufcu SP z radością witamy Kongres Zjed- 
noczeniowy Polskich Partii Robotniczych. 
Aby godnie uczcić ten dzień, podejmujemy 
się przygotować na „gwiazdke“ 150 paczek 
dla sierot po poległych w walce z faszyzmeni. 
Wzywamy do czynu przedkongresowego 
wszystkie szkoły podłegłe Ministerstwu Prze 
mysłu i Handlu“. 

Koło ZMP i Hufiec SP przy I Gimn. 

Przemysłowym PZPJG w Łodzi, 

ul. Strzelców Kaniowskich 69 


SZKOLNE KOŁO ZMP PRZY GIMN. 
I LICEUM PRZY WSGW. 

„My, ZMP-owcy Gimnazjum i Liceum prz? 
WSGW chcemy czynem uczcić Kongres Zje- 
dnoczeniowy Polskiej Klasy Robotniczej. W 
tym celu postanawiamy przygotować „gwiazd 
ke“ dla sierot, utworzyć do dnia 8 grudnia 
bibliotekę, oddać do użytku młodzieży szkol- 
nej świetlicę oraz objąć wszystkich uczniów 
samonomocą koleżeńską w nauce“. 

Koło ZMP przy Gimn. i Lic. przy WSGW 


II PAŃSTW. GIMN. I LICEUM W ŁODZI 
Członkowie koła ZMP oraz hufca SP wy- 
rażają swoją radość z okazji Kongresu i po- 


stanawiają odnowić i oddać do użytku szkol- 
nego świetlicę, wybudować tor sportowy. 


KOŁO ZMP PRZY PAŃSTW. FABRYCE 
OBRABIAREK IM. STRZELCZYKA 


„My, członkowie koła ZMP przy tutejszej 
fabryce postaramy się skupić w naszych sze- 
regach młodzież dotąd niezrzeszoną i pod- 
niesiemy poziom ideologiczny członków na- 
szej organizacji". 

Koło ZMP przy PFO w Łodzi 


KOŁO SZKOLNE ZMP PRZY PSTP 
W ŁODZI 


Do dnia Kongresu młodzież ZMP przy 
PSTP postanowiła zorganizować brygady e- 
lektromonterskie i wyjechać w teren, by ze- 
lektryfikować kilka wsi w województwie 
łódzkim. 


KOŁO ZMP PRZY XV GIMN. I LICEUM 


„Dla uczczenia Kongresu Zjednoczeniowe- 
go postianawiamy jeden dzień pracować przy 
budowie linii tramwajowej na ul. Warszaw- 
skiej”. 

Koło Szkolne ZMP przy XV Gimn. | Lie. 


Co dała nam wojewódzka narada 
| alctuwu wiejskiego ZMP 


obradow s 


aktyw wiejska 


W dniu 21 listopada w Łodzi 
na całodziennej Konferencji 
ZMP województwa łódzkiego. 


570 aktywistów terenowych obradowało 
nad aktualnymi problemami wsi. Przybyli 
oni na Konferencję z odległych zakątków 


woj. łódzkiego, by tu ocenić i podzielić się ż 


innymi zdobyczami ZMP-owej pracy na swoj 


im terenie. Reprezentowali oni około 14.000 


członków ZMP zrzeszonych w 750 Kołacn 
wiejskich. ; y 
Tematem referatów wygłoszonych przez 


przedstawicieli ZG ZMP, jak i przewodni- 
czącego ZW ZMP były sprawy wsi na obec 


nym etapie i rola młodzieży ZMP-owej w 
życiu wsi. 


Budujemy Centralny Dom Młodzieży 


Wiosną br. powstał projekt budowy Cen- 
tralnego Domu Młodzieżowego, a ponieważ 
młodzież polska przystępuje do każdej pracy 
z zapałem, projekt zamienił się w czyn. Dzię 
ki pracy młodzieży i jej ofiarności przepro- 
wadzono niwelację terenu i zdobyto środki, 
potrzebne do rozpoczęcia pierwszych prac. 
Akcja zdobywania funduszów na CDM na- 
brała specjalnego nasilenia w okresie mie- 
siąca odbudowy Warszawy. Młodzież łódzka 
w akcji tej przodowała. Do chwili obecnej 
zebraliśmy 645.688 zł, z czego: 438.790 zł da- 
ła impreza sportowa, zorganizowana przez 
Zarząd Łódzki ZMP i Kuratorium 25.108 zł— 
impreza sportowa Kuratorium; 120.000 zł — 
brygada traktorowa ZMP; 30.480 zł — Dziel- 
nica Śródmieście Lewe; 14.690 zł — Dzielnica 


Szkolimuy- uczymy 


Koło wiejskie ZMP pracuje 


Praca w Kole, to praca przede wszys 
wie biorą udział. Znam koło wiejskie, któ 
młodzież wsi i wszyscy członkowie tego 
niem wykonują swoją pracę. 


przewodniczący koła, zaraz ńa pierwszym 
zebraniu podał wniosek, żeby wszyscy 
wzięli się do pracy, bo to przecież i człowiek 
sam skorzysta i nauczy drugich. Chłopak Ję- 
drysiaków pierwszy zgłosił się do pracy w 
kole i powiedział, że będzie czuwał nad tym, 
żeby gazety i pisma do koła przychodziły 
punktualnie no, i żeby wszyscy zaprenume- 
rowali i czytali nasze pismo młodzieżowa 
„Pokolenie* oraz „Miesięcznik Instrukcyjny* 


DEKORUJEMY ŚWIETLICE 

Jędrysiaków chłopak dał dobry przykład. 
Za nim głos zabrała Jagna Legezińskich, któ 
ra zobowiązała się wraz z innymi dziewczę- 
tami uprzątnąć i udekorować świetlicę. Cóż 
tam dekorować, jak tam brudno! — wykrzyR 
. nął na zebraniu Jasiek Łysków, który się z 
Jagną nie lubił. Wstał wtedy przewodniczący 
koła Gonerów Kaziek, chrząknął i powie- 
dział: „Gdybyśmy się chcieli przejmować ta- 
kimi błahymi trudnościami, to byśmy nigdy 
ładnej świetlicy nie mieli. Za składkowe pie- i 
niądze kupimy wapna albo i nam gospoda- 


Śródmieście Prawe; 9.970 zł—Dzielnica PZPB 
Nr 2; 5.000 zł=Dzielnica Staromiejska; 1.650 
zł—Dzieln. PZPB Nr 3. Dotychczasowe wyniki 
winny być bodźcem do: dalszych wysiłków. 
Do prowadzćnia prac przy budowie potrzeb- 
ne są nowe fundusze, a zdobycie ich, to prze 
de wszystkim nasze zadanie. Setki kół ZME 
przystępuje do współzawodnictwa pracy dla 
uczczenia Kongresu Zjednoczeniowego PPR 
i PPS, przeznaczyło uzyskane z tej pracy za- 
robki na budowę CDM. W najbliższą nie- 
dzielę, dnia 28 bm. odbędzie się na terenie 
całej Polski zbiórka uliczna na CDM. Wzy- 
wamy całą młodzież łódzką, by jeszcze raż 
udowodniła, że jest przodującą w tej s: 
R. O. 


=~ fpiecwenmn"« 


tkim zespołewa, w której wszyscy członko- 
re liczy 36 członków, to jest grupuje całą 
koła z wielkim poświęceniem i zamiłowa- 


rze pomogą i własnymi rękoma świetlicę wy 
bielimy. Będzie czysto i schludnie!* Ale nie 
na tym koniec — mówił dalej przewodniczą- 
cy koła — wszystkiego na raz nie zrobimy. 


DLACZEGO PLANUJEMY? 

Dlatego proponuję, żeby sporządzić taki 
plan, według którego byśmy pracę organiza- 
cyjną mogli w całości wykonywać. Plan by 
tak wyglądał: od 1.XII. do 4.XII. 48 r. wszy- 
stkie dziewczęta będą dekorować i porząd- 
kować świetlicę. Naprzeciw drzwi powiest- 
my portrety dostojników państwowych, ora? 
nasze godło. Po lewej stronie będą wisieć 
portrety bohaterów młodzieżowych. jak: Kra 
sickiego, Hanki Sawickiej i Stanisława Du- 
bois. Firanki do okien sporządzą dziewczęta 
z białego papieru. Za składkowe pieniądze 
kupimy warcaby i gry świetlicowe. A Jędry- 
siak zajmie się tym. żeby w świetlicy znala- 
zły się pisma młodzieżowe i pisma ilustro- 
wane. i z 

5.XII. 48 r. urządzimy zebranie nas wszy- 


* stkich, na którym będziemy czytać ..Miesiecz 


| pracy 


„| cie naszej świetlicy i to będzie nasz 


W dyskusji uczestnicy poruszali cały wach 
larz zagadnień, z którymi stykają się bez- 
pośrednio w swej pracy w Kołach. Mówiono 
o oświacie rolniczej, o szkołach rolniczych, 
budowie Domów Ludowych, o pracy Koła 
wiejskiego, o naszym udziale w budownie- 
twie nowej wsi polskiej. Wskazywano biędy 
i braki, oraz wysuwano wnioski, jakimi spo- 
sobami należy dążyć do poprawy stosunków 
wiejskich. Na szczególną uwagę zasługują 
wypowiedzi kol. Szalkiewicza z Dąbrowy 
Zduńskiej. Mówił o tym, że należy wieś jesz- 
cze w większym stopniu zapoznawać z osiąg- 
nięciami Związku Radzieckiego, które win- 
ny stać się dla nas wzorem. 

Kol. Wyszogrodzki z Łowicćkiego zajął się 
sprawą opieki lekarskiej na wsi. Mówił o 
złym funkcjonowaniu tych ośrodków w nie- 
których wsiach ze względu na nieodpowied- 
ni element, który nimi kieruje. Wskazał po- 
le do działałności wiejskiego Koła ZMP. 

Kol. Wiśniewski z Wieluńskiego podkreślił 
konieczność aktywnego działania Koła ZMP, 
dziś w dobie zaostrzającej się walki klaso- 
wej, tak na wsi wyraźnie zarysowującej się. 

Kol. Cyganek z Radomszczańskiego pfzy- 
toczył cały szereg przykładów ze swego tere- 
nu, gdzie księża występują przeciw wszel- 
kim reformom, „kumają się“ z bogaczami i 
wyzyskują różnymi sposobami biedotę wiej- 
ską. 

Wszystkim wypowiedziom dyskutantów to 
warzyszyła głęboka troska o rozwój wsi pol- 
skiej. 

Na zakończenie Konferencji zebrani uchwa 
lili Rezolucję, która będzie drogowskazem w 
i walce wiejskiej: organizacji: 
„Zadania nasze na odcinku wiejskim 


nik Instrukcyjny". 

8.XII. 48 r. zorganizujemy uroczyste otwar 
„Czyn 
przed Kongresem Zjednoczeniowym Partii 
Robotniczych“, 

15.XII. 48 r. zwołamy zebranie, na którym 
zaczniemy czytać książkę pod tytułem: „Po- 
emat Pedagogiczny“ — Makarenki; musimy 
na tym zebraniu postanowić, żeby w naszym 
kole powstała sekcja dramatyczna, która by 
w końcu tego miesiąca wystawiła jedno 
przedstawienie dla całej wsi. 

16, 18, 20, 23.XII. 48 r. będziemy odbywać 
próby w związku ż wystawieniem przez nas 
dwuaktowej sztuczki. 

28.XII. 48 r. sekretarz koła będzie musiał 
sporządzić sprawozdanie z działalności na- 
szego koła i wysłać do Zarządu Powiatowe- 
go. 
29.XIT. 48 r. wystawimy sztuczkę scenicz- 
ną pt. „Naród buduje“. 

30.XII. 48 r. zwołamy zebranie Zarządu, 
na którym sprawdzimy czy to, co zostało za- 
planowane jest wykonane. 

W fèn sposób koło wiejskie ZMP ruszyłe 
z martwego punktu do pracy. Jak ona wy- 
glądała — później, dowiecie się z następnego 
N-ru „Trybuny Młodych“, 

Jerzy Wołczyk 


wykonywać będziemy poprzez: 
1 Wzmożenie udziału naszej organiza» 
cji w walce klasowej na terenie wsl 
poprzez walkę o oczyszczenie zarządów 
Spółdzielni Samopomocy Chłopskiej, O- 
środków Maszynowych i innych  placó- 
wek.z wyzyskiwaczy—bogaczy wiejskich. 
2 Czujne reagowanie na wsżelkie prze- 
jawy solidaryzmu  agrarystycznegh 
na wsi i walkę z nim, poprzez przepoje- 
nie rewolucyjnym duchem walki klaso- 
wej, wszystkie ogniwa naszej organiza- 
cji. 
Podnoszenie poziomu ideologicznego 
najszerszych rzesz członkowskich, 
oraz usprawnienie naszego aparatu orga- 
nizacyjnego. 
4 Będziemy utrwalać i rozwijać Mto- 
dzieżowe Współzawodnictwo Pracy 
na wsi, jako potężny czynnik w realiza- 


= 


cji planu gospodarczej odbudowy kraju 
i wychowanie nowego człowieka, 
5 Prowadzenie szerokiej prasy ośwla- 
towo-kulturalnej, która usunie ze 
wsi resztki ciemnoty i zacofania będące 
przeszkodami na drodze do postępu i do- 
brobytu. 
Wychowanie młodzieży w duchu so- 
lidarności międzynarodowej. 
1 Objęcie swą działalnością młodzieży 
pracującej w majątkach państwo- 
wych“, 

Wojewódzka Narada Aktywu Wiejskiego 
ZMP postawiła wiele problemów przed mło- 
dą wsią polską, przy realizacji których użyc 
musimy całej naszej bojowości i prężności 
organizacyjnej i włączyć musimy całą mło- 
'dzież polską chcącą budować nowy i lepszy 
ustrój. 

Narada nasza dała przegląd naszej siły w 
terenie, wykazała, że młodzież bierze czynny 
udział w życiu i wysiłku całego społeczeń- 
stwa. Narada wykazała trudności i niedo- 


„| ciągnięcia, które trzeba będzie usunąć. Nara- 


da wykazała środowisku naszego wroga — 
bogacza wiejskiego, byłego obszarnika i każ 
pitalisty. 

Narada wykazała, że młodzież chłopska 
nierozerwalnie łączy swoją pracę, swoje 
walkę z młodzieżą. robotniczą i wspólnie z 
nią maszeruje ku socjalizmowi. 


J. KIELAN 


Młodziedź łódzka-pomaga sirai- 
ku'qcym kolegom we Francji 


W prowadzonej na terenie naszego miasta 
akcji pomocy dla strajkujących młodych 
górników francuskich, wysunęła się na czo- 
ło Dzielnica Staromiejska, która zebrała su- 
mę 44.555 zł. Dalej w kolejności następują: 
Śródmieście 18.870 zł, Śródmieście Prawe — 
15,960 zł, PZPB Nr 1 — 14.095 zł, Śródmie- 
ście Lewe — 13.335 zł. Górna Lewa — 9.031 
zł, Górna — 7.770 zł, PZPB Nr 3 — 4,475 zł, 
Górna Prawa — 4.010 zł, PZPB Nr 2 — 
4.000 zł, Ruda Pab. — 1.124 zł. Ponadto zebra 
no: na ogólnołódzkiej ' Akademii z okazjii 
30-Jecia Komsomołu — 3.570 zł, na Central- 
nej Akademii z okazji Światowego Dnia Mła 
dzieży — 7.606 zł i Zarząd Okręgowy PCK= 
1.138 zł, co w sumie daje 149.539 zł. Akcja 
trwa i liczymy, że suma ta kilkakrotnię 
wzrośnie, R. Q. 


GŁOS RADOMSZCZAŃSKI 


Kronika m. Radomska pierwszym etapie współzawodnictwa w „Metalurgii? 


KOMU WINSZUJEMY 


Piątek, dnia 26 listopada 1948 r. 
Dziś: Konrada 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
10 — Straż Pożarna 


11 — Urząd Bezpieczeństwa Publiczn. 
12 — „Głos Radomszczański'* 

12 — R. S.-W. „Prasa“ 

13 — Powiatowa Komenda MO. 


51 — Miejski Komisariat MO 
50 — Szpital Powiatowy 
91 — Starostwo Powiatowe 
—=——:):—— 
Adres Redakcji i Admlnistracji 
„Głosu Radomszczańskiego** 
Radomsko, ul. Reymonta nr 39. 


k Ł 43 
Administracja — telefon nr 12. czyn- 
na codziennie od godziny 9-ej do 16-ej 


Długo trwały prace podkomisji obli- 
czeniowej z pierwszego miesiąca współ- 
zawódnictwa pracy w „Metalurgii“. 

Zgodnie z instrukcjami Centralnego 
Komitetu  Współzawodnictwa Pracy — 
etapy akcji współzawodnictwa w „Meta- 
lurgii* ustalono na okresy kwartalne. 
Każdy miesiąc kwartalnego etapu współ- 
zawodnictwa pracy będzie osobno oeenia- 
ny i wyniki z każdego miesiąca publiko- 


-| wane w prasie w zakładzie pracy. 


Ze zgłoszonych na dzień 1-szy pazdzier- 
nika br. 331 uczestników współzawodnict- 
wa pracy w „Metalurgii“, sześciu z po- 
wodu urlopów w pierwszym etapie współ 
zawodnictwa pracy odpadło. 

Do współzawodnictwa przystąpiły po 
podpisaniu konkretnych zobowiązań na- 
stępujące działy produkcyjne: Gwoździar- 
nia — 16, siatkarnia — 16, wkrętkarnia 
— 7, druciarnia — 163, widliarnia — 25, 
kwasiarnia — 17, hartownia — 22, gli- 


14. 

We współzawodnictwie indywidualnym 
udział bierze 221 osób, w zespołowym — 
74 osoby. 

Już po pierwszym podetapie współza- 
wodnictwa pracy w „Metalurgii“ obser- 
wujemy wyraźny, a w niektórych dzia-; 


jownia — 15 i konstrukcyjny oddział =) 


łach bardzo znaczny wzrost produkcji. | 
Równocześnie obserwujemy wyraźny | 
wzrost zarobków uczestników  współza- į 


wodnictwa. 


Za podstawę współzawodnictwa pracy 
organizatorzy brali produkcyjne normy 
wyjściowe — to jest przeciętne dane z 
wykonania norm za ubiegłe trzy miesiące. | 


Gwożdziarnia przystąpiła do współza- 
wodnictwa pracy z normą wyjściową 138 
procent. Obecnie w pierwszym podetapie | 
współzawodnictwa wykonano «150 procent 
normy produkcyjnej, a więc podniesiono ! 


produkcję o 8,6 procent w stosunku do 


normy wyjściowej. 


Norma wyjściowa siatkarni wynosiła 
139 procent, w pierwszym  podetapie 
współzawodnictwa  siatkarnia wykonała 


142 procent pormy, przeciętny wzrost 
normy —- 2,1. 

Wkrętkarnia przystąpiła do  współza- 
wodnictwa z normą wyjściową — 126 
proc., a wykonała w pierwszym podetapie 
160 procent normy. Przeciętny wzrost nor 
my wyjściowej — 26,9, proc. 

Jeszcze większy wzrost normy wyjścio- 
wej notujemy na dziale glijowni, bo gli- ` 
jownia przystąpiła do współzawodnictwa 
pracy ze 123 procentami przeciętnego wy- 
konania produkcji, a wykonała w pierw- 
szym podetapie 184 proc. normy! 

Uzyskanie również wysokich norm pro- 
dukcyjnych nie było możliwe ze wzglę- 
dów technicznych w druciarni jednej i 
drugiej, w widlarniach, w kwasiarni i 
hartowni. Tym niemniej jednak działy te 


DUUR a a | wykonały normy produkcyjne przeciętnie 


Po reorganizacji Miejskiej Rady Naroowej 


Na ostatnim posiedzeniu Miejskiej Ra-l tow. Eugeniusz Moryń, Władysław Pie- 


dy Narodowej, które odbyło się przed kil- 
koma dniami skład Zarządu Miejskiego w 
Radomsku został uzupełniony w sposób 
następujący: jako nowi radni do MRN 
weszli z ramienia Ligi Kobiet — Bohda- 
nowicz, z ramienia PPS — tow. Daszkow- 
ski, z ramienia PPR — tow. tow. Musiał 
Franciszek i> Pietrzak Władysław, jak 
również: Bugajowa Aleksandra, Garbiec 
Leon, Jurziński Bronisław, Kaurzel Jan, 
Rużmik Wacław, Latosińska Bogumiła, 
Marczyk Jadwiga, Poświat Kazimierz, 
Pioruński Roman, Surmecki Stefan, Ska- 
lik Adam, Tomczak Barbara, Tomas Jó- 
zef oraz Wójcieki Władysław. 

Dla nowowybranej Miejskiej Rady Na- 
rodowej w Radomsku charakterystyczny 
jest stosunkowo znaczny udział kobiet. 
Większość nowych radnych-kobiet to zna- 
ne działaczki radomszczańskiego oddziału 
Ligi Kobiet. 

Dokonano również wyboru dwu no- 
wych ławników do Zarządu Miejskiego w 
osobach: tow. to. Pawlaka i Płomińskiego. 

Następnie wybrano prezydium Zarządu 
Miejskiego w następującym składzie: 
przewodniczący — jak dotychczas — tow. 
Kirkiewicźz, zastępca przewodniczącego — 
tow. Bobras, członkowie prezydium: tow. 
TT Tę 


wieści z kraju 


OBÓZ PRACY ZA OKRADANIE 
ROBOTNIKÓW 

Na wniosek delegatury Komisji Specjal- 
nej do Walki z Nadużyciami i Sżkodnie- 
twem Gospodarczym w Katowicach skiero- 
wany został do obozu pracy przymusowej 
na okreg 2 lat Tomasz Mucha, właściciel 
sklepu rzeźniczego w Bytomiu, który przy 
rozdziale mięsa na karty żywnościowe 
okradał robotników, 


AKCJA WYDAWNICZA STUDENTÓW 
WROCŁAWSKICH 

W ciągu ostatnich trzech lat akademic- 
kich Sekcja Wydawnicza Bratniej Pomocy 
studentów Uniwersytetu Politechniki Wroc 
ławskiej dostarczyła studiującej młodzieży 
37 wydań skryptowych o łącznym nakła- 
dzie 17.655 egzemplarzy oraz ponad 93 tys. 
różnego rodzaju druków. Sekcja Wydawni- 
cza Wyższej Szkoły Handlowej dostarczyła 
dotychczas młodzieży wyższych uczelni 
Wrocławia 21 wydań skryptowych w 11 ty- 
siącach egzemplarzy. 
TEZELTLLI ELLIE Ii i4 if... 


Komunikat 


Wojewódzki Komitet Uczczenia Kon 
gresu Zjednoczeniowego zawladamia, 
że dnia 27 bm. o godz. 9-te] rano odbę 
dzie się w świetlicy KW PPR w Łodzi 
przy ul Piotrkowskiej 55 odprawa prze 
wodniczących powiatowych i miejskich 
Komitetów Uczczenia Kongresu Zjed- 
poczeniowego Partii Robotniczych. 

Wezwani tow. tow. przywiozą ze so- 
bą: plan akcji na terenie powiatu z u- 
względnieniem programu, kalendarzy: 
ką imprez, Oraz potrzeb terenu. 

Stawiennictwo obowiązkowe. 

Wojewódzki Komitet 
Uczczenia Kongresu Zjednoczeniowego 
Partii Robotniczych 


Wydawca: Woj, 


Komitet PPR w Łodzi. Komitet Redakcyjny. 


„trzak i Bohdanowicz. 


Na zakończenie dokonano wyboru 7 
Komisji, które i dawniej istniały przy 
Miejskiej Radzie Narodowej, ale nie prze 
jawiały żadnej działalności. 

Powstało również kilka nowych Komi- 
sji. Przewodniczącym Komisji Kontroli 


Społecznej został tow. Perkosz, na czele 
Komisji Lokalowej stanął tow. Pietrzak, 
przewodniczącym Komisji do Spraw Wy- 
właszczenia Nieruchomości obrany został 
ob. Fabiani, przewodniczącym Komisji Rol 
nej został tow. Musiał Franciszek, Ko- 
misji Zdrowia ob. Poświat Kazimierz oroz 
Opieki — tow. Pietrzak. 


od 3,2 proc. do 7,2 proc. wyższe niż w po- 
przednich miesiącach przed współzawod- 
nictwem pracy. 

W ostatnim miesiącu w porównaniu z 
przeciętną produkcją w lipcu, sierpniu i 
wrześniu br. produkcja wzrosła z 131 do 
141 procent. 
UAOMOMUDNANMAOMAMUUOMOOMIOOUNANIWATNMONUT ANIU DI 


Złóż ofiarę na 
Pomoc Zimową 


W przededniu reformy systemu piac 


czasu na central- 
nyéh zebraniach aktywów  związko- 
wych i przemysłowych stawiana była 
sprawa zmiany naszego dotychczasowe 
go systemu płac. Dojrzewa już bowiem 
gdy możliwe jest usunięcie powojen' 


Już od pewnego 


nych anomalii, realizacja nowego, zdro. 


wego systemu płac i zbudowania na 
nim nowych lepszych umów  zbioro- 
wych. 

W związku z tym :czynniki związko- 
we przystąpiły do konkretnej pracy 
przygotowawczej, do opracowania pro” 
gramu swych projektów w tej dziedzi- 
nie. Sfery zaś kierownicze przemysłu, 
opracowują normy tam, gdzie to jesz- 
cze nie zostało zrobione- 

Nowy system płac — owoce stabiliza 
cji gospodarczej musi być oparty na na 
ukowych, sprawiedliwych w miarę moż 
ności jednolitych normach  technicz* 
nych i czasowych. Winien on mobilizo- 
wać do podniesienia wydajności i «wzmo 
cnienia dyscypliny pracy. 

W okresie najbliższych lat mamy zbu 
dować nowoczesny, socjalistyczny prze 
mysł, dwakroć większy niż ten, jaki ma 
my obecnie. 

Lecz aby przemysł ten zbudować, a 
przede wszystkim aby był On nie tylko 
przemysłem wielkim, lecz właśnie prze 
mysłem socjalistycznym to jest łączą- 
cym postęp techniczno -organizacyjny 
z postępem społecznym — wzrosnąć 
musi wybitnie nasza wydajność pracy. 


go, hamulcem wzrostu zarobków, ha- 
mulcem obniżki cen towarów. 

Jest jedną z przyczyn małej rentow: 
ności naszych przedsiębiorstw, a w sku 
tkach swych nie pozwala na większy 
rozmach inwestycji eksportu i importu. 

Niska wydajność pracy godzi przede 
wszystkim w żywotne interesy samych 
mas pracujących. Dlaczego więc: mimo 
to, jest ona jeszcze niska i wzrasta po- 
woli? 

Jedną z głównych tego przyczyn jest 
wadliwy system płac, noszący na sobie 
ślady wszystkich powojennych prze- 
mian, trudności i anomalii, jakie prze” 
żywał nasz kraj. 

Przydziały zwykłe i dodatki specjal- 
ne, deputaty premie towarowe i gotów 
kowe, dodatki wyrównawcze itp—wszy 
stko to odbiło się na naszym systemie 
płac. A jeśli dodamy do tego nieupo- 
rządkowany system obliczania akordu 
i podatku (inny w każdym przemyśle) 
będziemy” mieli obraz długiego papiero 
wego tasiemca, jaki otrzymuje robot- 
nik przy wypłacie. 

Podstawowa płaca ginie tąm wśród 
powodzi dodatków. — Jest ona — jak 
mówił tow. Szyr — podobna do starych 
łatanych spodni, na których widać tyl 
ko łaty, a nie widać samych spodni. 

Plenum Centralnego Komitetu Wspó 


Sabotażysta chciał zniszczyć stawy rybne spółdzielni 


W .okresie zaostrzania się walki klaso- 
wej na wsi wróg klasowy nierzadko chwy 
ta się podstępnej broni, jaką jest sabo- 
taż. 

Taki charakter nosi właśnie „robota“ 
niejakiego Gzika Aleksandra, zamożnego 
gospodarza, zamieszkałego we wsi Widzo- 
wie. 

Gzik udał się do Kuźmicy, gdzie znaj- 
duje się Gminna Spółdzielnia Samopomo- 
cy Chłopskiej, do której należą stawy 
rybne. Spółdzielnia ta przygotowała sta- 
wy do zimochowu rybnego. Stawy. były 
zabezpieczone specjalnym urządzeniem 
t zw. mnichem. 

Gzik podniósł mnich celem wypuszcze- 
nia wody.z zimochowu. Na szczęście — 
dzięki czujności obywateli udało się 


mnich zastawić, wodę zachować w zimo- 
chowie i uniknąć w ten sposób straty w 
wysokości kilkuset tysięcy złotych. 

Gzika Aleksandra schwytano i prze- 
kazano w ręce M. O. Schwytany sabota- 
żysta tłumaczył się nieudolnie, twierdząc, 
że chciał „tylko“ zabrać mnich — natu- 
ralnie po spuszczeniu wody — by roze- 
brać go, a drzewo zużyć na opał. Gzik nie 
potrafił jednak wytłumaczyć, dlaczego po 
trochę drzewa do opału wędrował aż do 
drugiej wsi i dlaczego poszukiwał drzewa 
na opał akurat z mnicha, który jest za- 
wsze wilgotny i na podpałkę się nie na- 
daje. 

Postępek sabotażysty wywołał wielkie 
oburzenie w okolicznych gminach. Czeka 


go surowa kara. (Dz) 


Jej zbyt niski stan obecny jest przeszko 
dą w rozwoju przemysłu, przeszkodą w 
poprawie zaopatrzenią rynku krajowe- 


Czytajcie „Głos Radomszczański" 


i Adm, Łódź, Piotr kowska 86. Telefony: Redaktor Nacz. 216-14. 


zawodnictwa Pracy postawiło po raz 
pierwszy sprawę zmiany systemu płac 
przed szerokimi masami. Główną wy- 
tyczną naszego systemu, będzie szacu- 
nek płacy stawki i stopy akordowej w 
ścisłej zależnąści od następujących wa 
runków: kwalifikacji i wysiłku wyma” 
ganego dla danej pracy; wtedy gdy pła 
ca będzie wzrastać wyraźnie i bezpo- 
średnio w zależności od wysiłków pra- 
cy, będzie ona pobudzać pracowników 
dO zwiększenia jej wydajności j do 
zwiększenia dyscypliny pracy, 

Dotąd jak wiemy płace kształtowały 
się przypadkowo i przygodnie kiedy dy 
rekcja chciała ściągnąć robotników do 
zakładu — dawała wyższe stawki, a nie 
raz i wyższe premie. Zdarzało się też 
często, że tam, gdzie znajdowano na 
miejscu stare, wysokie normy przedwo 
jenne a robotnicy zarabiali znacznie 
mniej, niż tam gdzie zniszczyły się pa* 
piery dyrektorzy wyznaczyli normy, 
według własnego widzimisię, by „ułat 
wie sobie życie“. Był to jeden z czynni 
ków, które doprowadziły do różnorod- 
nych płac za podobne prace. 

Niejasność i płynność dotychczaso- 
wych systemów obliczania akordów: u“ 
możliwiła stosowanie przęz niektórych 
majstrów i kierowników różnych kom- 
binacji wskutek których dwóch czasem 
robotników pracujących nieraz obok 
siebie i wyrabiających dokładnie ten 
sam procent normy, otrzymywało zu- 
pełnie różną wypłatę. 

Rzecz oczywista, wbudzało to į wzbu 
dza. wielkie rozgoryczenie. Robotnik bo 
wiem gotów jest do ofiar i poświęceń, 
lecz boli go niesprawiedliwość. 

Nowe umowy, zbiorowe w oparciu © 
nowy system płac, stworzą jasny 1 pro 
sty system akordowania i premiowania, 
że robotnik sam potrafi sobie obliczyć 
ile i za co mu się należy. 

Będzie to tym jaśniejsze, że znikną 
narosty w postaci rozmaitych dodatków 
podstawę płacy stanowić będzie pensja 
zasadnicza, powiększona o dotychcza* 
sowe dodatki oraz uzasadniona produk 
cyjnie premia. 

Cały świat pracy napewne przyjmie 
z uznaniem tę refofmę. 
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TEATRY 


SZTOMPKA W ŁODZI 


Najznakomitszy polski chopimista Hen- 
ryk Sztompka wystąpi w sali Filharmonii 
w sobotę 27 listopada o godzinie 20. Pro- 
gram obejmuje wyłącznie arcydzieła Cho- 
pina. Artysta nie grał w Łodzi od 1945 r, 
a ostatnio wrócił z wielkiego tourneć po 
Anglii, Holandii i Belgii, gdzie odniósł 
aż sukcesy, Bilety w kasie Filharmonii 


Państwowy Teatr Wojska Polskiego 
ul, Jaracza 27 
Dziś o godzinie 19,15 popularna komedia 
czeska Jana Drdy pt. „Igraszki z diabłem“ 
w reżyserii Leona Schillera, Zespół tworzą: 
Fijewska, Życzkowska, Bartosiewicz, Puch 
niewska, „Skwarska, Borowski, Biernacki, 
Bolkowski, Dejunowicz, Grabowski, Kło- 
siński, Kozłowski, Lubelski, Łapiński, Ło- 
dyński, Maciejewski, Ordon, Staszewski, 
Wojciechowski, Woźniak i słuchacze 
PWST. Opracowanie muzyczne Tomasza 
Kiesewettera i Władvsława  Raczkowskie- 
Zo, dekoracje i kostiumy projektu Otto 
Axera. Tańce w układzie Jadwigi Hrynie- 
wieęckiej. / 
Państwowy Teatr Powszechny 
ul. 11-go Listopada 21 — tel, 150-36 


Dziś o godz. 19.15 prapremiera satyry w 
5 obrazach I. Erenburga pt. „Lew na 
placu”, 
,, TEATR „SYRENA“ Traugutta 1 
Dziś o godz. 19.30 ,„ PANI PREZESOWA” 
Teatr „OSA“ Zachodnia 43, tel. 140-09. 
Tylko do niedzieli 28 km, Pepina“. Po- 
czątek o godzinie 19.30, w niedzielę o 16 


i 19.30, W pierwszych dniach grudnia 


twarcie sezonu 1948-9 w sali „Syreny“ ko- 
media muzyczna pt. „Porwanie Sabinek” 
z J. Węgrzynem i H, Gruszecką na czele 
nowego zespołu, 


Teatr „MELODRAM' 


ul, Traugutta 18 (gmach OKZZ) 
„Dziś o godzinie 19,15 „Gody weselne“ — 

widowisko ludowe w układzie i reżyserii 
Leona Schillera. Pełne uroku widowisko 
opiera się na motywach obrzędowych, teks- 
tach mówionych, śpiewach i tańcach zwią- 
zanych z ludowym obrzędem sobótki, we- 
sela i dożynek, Kom"o"vria muzyczna Wła 
dysława Raczkowskieso i Krzimierza Si- 
korskiego, tańce Barbarv Fijewskiej, ko- 
stiumy i dekoracje Stanisława Cegielskie- 
go. 

Teatr Kameralny Domu Żołnierza - 

ul. Daszyńskiego 34 


Dziś i codziennie o "nadzinie 19,15 sztuka 
T. Rattigana „Kadet Winslow“, Udział bio 
ra: Stenisław B'alińs". Helaas Rurzr sky, 
Edward Dziewoński, Irena Horecka, Wan- 
dą „Jakubińska, Janusz Jaroń, Halina Ko- 
ssobudzka,Andrzej Łapicki, Adam Mikoła- 
jewski i Konstanty Pągowski. Reżyseria 
Erwina Axera, Dekoracje i kostiumy Wła- 
Gvsława Daszewskiego. Kasa czynna od 11 
ta 138 i od 15. Tel, 123-02, 


KINA 


ADRIA — „Kurhan Małachowski“ 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młodzieży 

BAŁTYK — „Dzieci ulicy“ 
godz, 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży. 

BAJKA — „Podrzutek' 
godz. 18, 20, w niedz. 16 
film dozwolony dla młodzieży 

GDYNIA — „Program aktualnośći kraj. 
i zagr, Nr 40“ 
godz. 11.:12, 13.16. 17. 18.-19. 20. 21. 

HEL ( dla młodzieży) — „,Piętnastoletni 
kapitan“ 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 

MUZA — „Zakazane pioeanki” 
godz: 18, 20 w niedz.. 16 
film dozwolony dlą młodrieży 

POLONIA — „Pieśń tajgi“ 
godz, 16, 18.30, 21, w niedz, 13.30 
film dozwolony dla młodzieży 

PRZEDWIOŚNIE — „Cygańska miłość” 
godz. 17.30, 20, w niedz. 15 
film niedozwolony dla. młodzieży 

ROBOTNIK — .Znak Zorro“ : 
godz, 16.30, 18.30. 20.30. w niedz. 14,30 
film dozwolony dla młodzieży. 

REKORD —. „Aktorka 
godz, 18.30, 20.30. w niedz, 16,30 
film dozwolony od.lat 12 

ROMA — „Noe w Casablance“ 

= godz, 18, 20. w rodz. 16 
film dozwolonv dla młodzieży 

STYLOWY — „Czerwonv krawat” 
godz. 16.30. 18.30 20.30. w niedz. 14.30. 
film dozwolony dla młodzieży 

ŚWIT — „Pani Miniver” 
godz, 17.30, 20. w niedz. 15 
film niedozwolony dla młodzieży 

TECZA — „Dzwonnik z Notre Dame“ 
godz, 16. 18.30. 21, w niedz, 13.30 
film niedozwolony dla młodzieży 

TATRY — „Gilda“ 
godz. 16. 18.30, 21, w niedz. 13.30 
film niedozwolony dla młodzieży 

WISŁA — „Tchórz” | 
godz. 17, 19, 21. w niedz. 15 ' 

". film dozwolony dla młodzieży 3 
WŁÓKNIARZ — „Wielkie nadzieje“ 
godz. 16. 18,30, 21, w niedz. 13.30 
film dozwolony dla. młodzieży 

ZACHĘTA — „Wieczna. Ewa“ 
godz. 18,30; 20,30, w niedz. 16,30, _ 


film dozwolony dla młodzieży. REA 


Łódź 


rozchwytuje już bilety 


na mecz bokserski Gdańsk-Łódź. Czy w reprezentacji Gdańska ujrzymy Antkiewicza? 


Wczoraj w „Świteziance'* (Piotrkowska 83) 
i cukierni ;,Bosfor'* (róg Południowej i Piotr- 
kowskiej) rozpoczęła się przedsprzedaż biletów 
ną niedzielny mecz pięściarski Gdańsk — Łódź. 
Już pierwszy dzień dowiódł, że zainteresowa- 
nie zbliżającą się imprezą jest w Łodzi duże. 
Bilety idą i jest obawa, że do niedzieli może 
ich już zabraknąć. Czy ten popyt na nie jest 
usprawiedliwiony? K 


SKLADY DRUŻYN 

Aby dać najlepszą odpowiedź na to pytanie 
wystarczy podać ostateczne już składy oby- 
dwóch drużyn. Wyglądać one będą następują- 
co: 

GDAŃSK: Sowiński, Klein, vacat, Kudłacik, 
Iwański, Kwiatkowski, Rudzki, i Białkowski. 

ŁÓDŹ: Różycki, Czarnecki, Kazimierczak, Ka- 
wczyński, Olejnik, Trzęsowski, Pisarski, i Nie- 
wadził. 


TE DWIE WALKI BĘDĄ NAJCIEKAWSZE. 

Nie trzeba być wielkim znawcą boksu, aby 
przekonać się, że wszystkie niemal wałki zapo 
wiadają się bardzo interesująco. Do najciekaw 
szych jednak zaliczymy, dwa pierwsze spotka- 
nia w wagach muszej i koguciej, a więc So 
wińskiego z Różyckim i Kleina z Czarneckim. 


CZY PRZYJEDZIE ANTKIEWICZ? 
Do dnia wczorajszego Łódzki Okręgowy Zwią 
zek Bokserski nie był powiadomiony czy w re 


prezentacji Gdańska wystąpi Antkiewiez, w 
każdym bądź razie jest pewne, że gdańszcza- 
nie czynią starania w PZB o zezwolenie na je- 
go start. Gdyby jednak kapitan PZB Derda 
okazał się nieubłaganym  Antkiewicza zastąpi 
zwycięzca specjalnie przeprowadzonej elimina- 
cji. 


DLACZEGO NIE WALCZY MARCINKOWSKI? 


Jeśli chodzi o skład łódzki, to zapewne nie 
jednego z Czytelników zastanowi brak Marcin- 
kowskiego. Jak się dowiadujemy z ŁOÓŻB Mar- 
cinkowski ma obecnie 4,5 kg. nadwagi, a poza- 
tym znów odnowiły mu się czyraki. Pomimo je- 


.. agd : 4 
dnak absencji tych ezołowych piórkowców 
Gdańska i Łodzi, niedzielny mecz nie wiele 


straci na swej atrakcyjności, bo pozostałe wal- 
ki będą nie mniej ciekawe od pierwszych dwóch 
o których już pisaliśmy. Takie spotkania jak 
Kudłacik — Kawczyński, Iwański — Olejnik, 
czy takiego Kwiatkowskiego (wyznaczonego do 
reprezentacji na drugi mecz z Węgrami przyp. 
red.) z Tzęsowskim, lub Białkowskiego z Nie- 
wadziłem gwarantują nam wiele emocji i mogą 
przynieść wiele niespodzianek. 


TYM RAZEM O GODZINIE 17-ej. 

Mecz niedziclny z Gdańskiem odbęczie się w 
hali Wimy o godzinie 17-ej. Organizatorzy za- 
pewnili sobie zwiększenie taboru tramwajowe 
go, zapewniając nam możliwe połączenie z Wi- 


Lódzka klasa 


A gra 1 gra... 


Pierwsza runda powinna być ukończona 15 grudnia 


Obecna pogoda każe przypuszczać, że do 15| zapewne zdobędą dalsze dwa punkty, 


tym Ta- 


grudnia rozegrana zostanie pierwsza runda spot | zem na najsłabszym zespole klasy A — Zjedno 


kań piłkarskich o mistrzostwo klasy A okręgu 
łódzkiego. W nadchodzącą niedzielę znów odbę 
dzie się pięć spotkań. 

W Łodzi tylko TUR rozegra mecz z Tomaszo 
wianką, którą powinien pokonać. Reszta spot- 
kań odbędzie się na prowincji. I tak Boruta zmie 
rzy się y kolejarzami łódzkimi, którzy jeszcze 
nie mogą uplasować się na czołowym miejscu 
tabeli. Zawody niedzielne będą dla łodzian tru 
dną przeprawą, jednak winni z niej wyjść ©- 
bronną ręką. W Koluszkach tamtejsi kolejarze 


Warszawa melduje... 


czonych. 

W Piotrkowie „Concordia'* będzie miała nie 
zbyt trudne zadanie z ŁKS-em. Wygrana zape 
wni jej w dalszym ciągu prowadzenie w tabeli. 

Wreszcie w Zgierzu Włókniarz rozegra mecz 
z tomaszowską Lechią, która już została kilka 
krotnie pokonana. Tym razem typujemy na zwy 
ciężcę gospodarzy, to jest zespół Włókniarzy. 

Oczywiście nie są wykluczone w niedzielę jak 
zwykle zresztą — niespodzianki. 


Trzęsowski, który po Pisarskim stał się na- 
szym „żelaznym'* reprezentantem wagi fred- 
nej w niedzielę zmierzy się z poważnym przeci 
wnikiem. Będzie nim Kwiatkowski (Gdańskv. 
wyznaczony do drugiej reprezentacji przeciw- 
ko pięściarzem węgierskim przez kapitańa PZB 
ob. Derdę. 


ri zh 


dzewem i zapewniając nam jednoczeńnie możli 
wie szybki powrót po meczu do miasta, 


l 
CENY BILETÓW - 


Na zakończenie podajemy ceny biletów: wy- 
noszą one, 3800, 200 i 120 złotych, W niedzielę 
nabyć ja jeszcze będzie można w lokalu ŁOŹR 
w godzinach od 9 do 12. 


Trasa ostatnich etapów 


sztafet na Kongres Zjednoczenia Partii Robotniczych 


Prace organizacyjne mad prieeprowadze- 


Trasy poszczególnych sztafet na terenie 


niem biegów sztafetowych, z okazji Kongre| woj. warszawskiego i m, Warszawy przed- 


su Zjednoczenia Partii Robotniczych, na te- 
renie Warszawy + miejscowości  podstołecz- 
nych dobiegają końca. Przedstawiciele stołe 
cznego Komitetu Organizacyjnego dokonali 
już objazdu wszystkich ośmiu tras, którymi 
przybędą do Warszawy sztafety biegaczy ze 
wszystkich krańców Polski. Stołeczny Komi 
tet Organizacyjny nawiązał ścisły kontakt z 
podobnymi komitetami na terenie woj. war 
szawskiego i ustalił trasy poszczególnych 
sztafet na ostatnich etapach, prowadzących 
z miejscowości podstołecznych do Warszawy. 


Ponadto opracowano program uroczystości 
we wszystkich miejscowościach, przez któ- 
re przebiegać będą sztafety na ostatnim 
etapie do Warszawy. 

Przybycie biegaczy ma Plac Zwycięstwa 


w Warszawie spodziewane jest około godzi- 
ny 15-ej, Z Placu Zwycięstwa do miejsca 
Kongresu w skład sztafet wejdą przodowni 
cy pracy oraz członkowie: ZAMP, ZS, 


stawiają się następująco: 

Sztafeta z Gdańska, z punktu etapowego 
w Modlinie, będzie biegła przez Kazuń, Ło- 
mianki, Młociny do granicy miasta i dalej 
ul. Marymoncką, Słowackiego, Nowotki 
(Nowa Marszałkowska), Senatorską, Wierzbo 
wą. na Pl, Zwycięstwa; 

Sztafeta z Olsztyna, z punktu etapowego 
w Jabłonnie, biegnie przez Żerań do grani- 
cy miasta i następnie ul, Jagiellońską, Zy- 
gmuntowską, Targową, Al. Zieleniecką, Mo- 
stem  Poniatowskłego, Nowym Światem, 
Krak. Przedmieściem, Królewską do PI, 
Zwycięstwa 

Sztafeta z Białegostoku, z punktu etapowe- 
go w Radzyminie, biegnie przez Marki, Tar 
gówek ul, Radzymińską, Ząbkowską, Targo 
wą, Al. Zieleniecką, Mostem Poniatowskie- 
go, Nowym Światem, Krak, Przedmie- 
ściem, Królewska do PI., Zwycięstwa; 

Sztafeta z Lublina, z punktu etapowego 


„Gwardii“, ZMP —Wojsko, Zw. Samon, Chł.; w Starej Miłosnej, biegnie przez Gocławek 


Zarz. Stoł, ZMP, KCZZ  Żarz, 
ŻMP i Służby Polsce, 


Wojew.| ul, 


Grochowską, Al. Waszyngtona, Mostem 


Poniatowskiego, Nowym Światem, Krak, 


O czym warto przypomnieć 


Przed meczem „Cracovia” — „Garbarnia“ 


KRAKÓW,  (obsł. wł.) —.Ostatni mecz mi- W roku 1935 przegrana „Cracovii** 0:1 z 
strzowski w Krakowie: „Cracovia'* — „Garbar | „Garbarnią'* spowodowała spadek „Oracovii'* z 
nia'', który będzie decydował o tytule mi-| Ligi. W dwa lata później zwycięstwo „Craco- 


strzowskim „Oracovii'* oraz o spadku z Ligi 
„Garbarni'*, rozgrywa się po raz trzeci w dzie 
jach Ligi o tak ważną stawkę. 


Sport w ZSRR 


15 - letnia 


vii“ wtym samym stosunku dało „Oracovii'' mi 


strzostwo, a „Garbarnię'* kosztowało utratę 
miejsca w w Lidze. 


uczennica 


mistrzynią sportu ZSRR 


MOSKWA, (obsł. wł.) Państwowy Komitet 
Kultury Fizycznej nadał 15-letniej uczennicy 
z Tbihsi — Hnykinie, : tytuł Mistrza Sportu 
ZSRR. Nadia Hnykina, która jest obecnie naj- 
młodszą posiadaczką zaszczytnego tytułu usta-- 
nowiła w ciągu ostatnich czterech miesięcy 5 no 
wych rekordów Związku Radzieckiego dla dzie- 
ycząt w wieku 15—16 lat. Młoda zawodniczka 
ustanowiła 4 rekordy w biegach krótkich: 60 m 
— 7,7 sek, 100 m — 12,6 sek., 200 m — 26,4 


sek, 300 m — 41,4 sek. oraz w skoku w dal — 
5,39 m. Ten ostatni wynik jest rekordem Związ 
ku Radzieckiego dla wszystkich kategorii junio 
rów. 

Hnykina zaczęła uprawiać lekkoatletykę pół 
tora roku temu; pod kierunkiem znanego trenera 
Tahtarowa, który na terenie" Gruzji wyszkolił 


Przedmfieściem, Królewską do Pl, Zwycię- 


a; 

Sztafeta z Rzeszowa, z punktu etapowego 
w Piasecznie, biegnie przez Pyry, Służewiec, 
ul, Puławską, Marszałkowską, Mokotowska, 
Nowym Światem, Krak. Przedmieściem, Kró 
lewską do Pl. Zwycięstwa; 

Sztafeta z Katowic, z punktu etapowego 
w 'Tarczymie, biegnie przez Okęcie, ul. Gró- 
jecką, Towarową, Srebrną, Krajowej Rady 
Narodowej, Graniczną, Żabią, Senatroską, 
Wierzbową do Pl. Zwycięstwa; 

Sztafeta z Wrocławia, z punktu etapowego 
w Grodzisku, biegnie przez Brwinów, Prusz 
ków do granicy miasta i nastepnie ul, Wol- 
ską, Chłodną,  Elektoralną, Senatorska 
Wierzbową do Pl, Zwycięstwa; 

Sztafeta ze Szczecina, z punktu etapowe- 
go w Błoniu, biegnie trasą tą samą, Go szta 
feta z Grodziska (z Katowic). 


Hokeiści USA 


przyjeżdżają do Europy 

NOWY JORK (Obsł. wł.) — Amatorskie re 
prezentacje hokejowe Stanów - Zjednoczonych 
d Kanady przybędą już w końcu grudnia br. 
o Europy, w celu przygotowania się do mis- 
trzostw świata, które odbędą się w  Sztokhol- 
mie w dniach 12—20 lutego 1949 r. 

Drużyna Stanów Zjednoczonych składać się 
będzie z 18-tu zawodników. Kanadę reprezen- 
tować hędzie drużyna „Sudbury Wolves''. 

Przed mistrzostwami świata hokeiści Stanów 
Zjednoczonych i Kanady rozegrają szereg spot- 
kań w Europie. M. in. odbędą oni tournee po 
Anglii, Francji i Czechosłowacji, 


Piłkarze węgierscy 


. 4 
zgadzają się... 

Węgierski Związek Piłki Nożnej potwierdził 
termin rewanżowych zawodów międzypaństw» 
wych, które odbędą się 10 lipca 1949 r. na Wẹ 
grzech i w Polsce. W dniu tym, wzorem -roku 
bieżącego rozegrane zostaną trzy spotkania mię 
dzynarodowe między Polską i Węgrami. Na Wę 
grzech reprezentacja Polski spotka się z repre- 
zentacją Węgier, a w Polsce rozegrają mecz dru 
gie zespoły obu państw. Trzecim spotkanien 
będzie mecz reprezentacji juniorów Polski i Wę 


już wielu utalentowanych juniorów. Młoda re-| gier, 


kordzistka jest uczennicą 9-ej klasy szkoły śre 
dniej. 
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